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I o ó w  23. stycznia.
Ks. Stefan Kaczała umieścił w D le spra­

wozdanie o przebiegu komisji duchownej w Hni- 
liczkach. która dnia 10. b. m. udała się na miej­
sce, i odprawiwszy nabożeństwo w cerkwi, oznaj­
miła licznie zebranym parafjauom cel przyjazdu 
swojego. Dziekan Maliszewski wezwał ich w końcu 
do pozostania w wierze, w której się rodzili i 
cnrzcili.

Następnie, zawezwały przez ks. dziekana, ks. 
Kaczała wyłożył obecnym historję unii, wykazał 
im różnicę pomiędzy schyzmą teraźniejszy a ka­
tolicyzmem i wytłumaczył, czem jest wiara „ojców 
naszych", do której chcą powracać. Przy tej spo­
sobności ks. Kaczała nie omieszkał ze swego zna­
nego stanowiska uczynić kilka wycieczek prze­
ciwko Polsce, i tendencjom „latynizacyjnym", dla 
których popierania sprowadzono jezuitów i zmar- 
twyoh9tańcow. Nawiasem mówiąc wzmianka o 
ucisku ruskiego obrządku itp. znajduje się w pier­
wotnej prośbie Huiliczan wyłuszczona stylem na­
der podobnym do wystkich argumentacyj ks. 
Kuczały-

Ks. Kaczała wziął jednak w końcu Rzym 
w obronę, i dowodził włościanom, że najgorszą 
szkodę wyrządzają sprawie w ogóle Rusinów, bo 
narażają ich na głośny zewsząd zarzut, iż Rusini 
przechodzą na Moskiewczyznę.

Dalej wyłożył im, że podpisy na podaniu nie 
wszystkie są autentyczne. Jedni nie podpisali wca­
le — choć ich nazwiska figurują, drugich podpi­
sano. choć nie wiedzie1 i na co, — u innych zno 
wu rzecz ma się tak, że przy nazwisku gopodarza 
pedp:san" jednym tehern także wszystkie dzieci 
jego, DOdćzasgdy według przepisów t\ Iko dzieci ni­
żej lat 7mogą iść bez pytar rodzicami w przyj­
mowaniu nowej w lary. Od starszych zaś dzieci 
wymaganą jest osobna deklaracja. Bardzo wiele 
tedy podpisów jest nieważnych.

Następnie ks. K o s t e c k i  odczytał pismo od 
metropolity, wzywające ich do rozwagi i do po­
zostania w jedności wiary. Udano się potem do 
szkoły, pisać protokół.

Na pytanie, co włościan zniewoliło do takie­
go kroku, oświadczyła starszyzna, że już kilka 
razy prosiła gromada o oddzielenie Huiliczek 
od Huilic wielkich, aby mogła mieć parocha wła­
snego na miejscu, i służbę Bożą co niedzieli i 
święta, i n!e potrzebowała konkurować do cerkwi 
macierzystej. Próśb tych nie usłuchano, i dla te­
go „postanowili przejść na prawosławie, 
aby dopiąć tego, czego w uuji dostąpić 
nie można." Na pytanie, czy sądzą, że u 
prawosławnych nie ma cerkwi fljalnych? odpo­
wiedzieli, że „są, ale tylko małe, my zaś liczymy 
przeszło 800 dusz, czemuż nie mamy mieć wła­
snego księdza."

Komisja zaproponowała im więc, aby się zgo­
dzili na osiedlenie stałego wikarego w miejscu. 
Odpowiedzieli: Na wikarego przystać nie możemy, 
bo to nas nie uwolni od konkurencji do cerkwi 
macierzystej.

Na pytanie: Kto podał im inyśl przejścia na 
prawosławie— odpowiedzieli: myśl ta krzewiła się 
już od lat kilku. Przed czterina laty nosiliśmy do 
Hnilic wielkich 60 gid., jako część konkurencyjną 
do jfa ilic . Zdybawszy bar. D e la  S c a l a ,  żali­
liśmy się przed nim, że już od kiku lat pio- 
simy o odłączenie od Hnilic bez nadziei skutku, 
a tymczasem pociągają nas do płacenia tutaj te­
raz na wozownię, a wkrótce wypadnie stawiać 
n ow ą cerkiew i plebanję, lecz i u nas będzie po- 
trzfeba cer Kwi. Hrabia powiedział nam na to : 
„Byłby sposób—przejdźcie na prawosławie, a osią­
gniecie czego chcecie, i pozbędziecie się całego 
licha. U nas na Bukowinie i popy nie są tacy 
hardzi, a ja znam się z archirejem w Czemiow- 
cach, i pizywiozę Wam popa, który będzie sie­

dział u was, będzie razem z wami jeść i pić." 
Taka rada powtarzała się niw raz i krzewiła się 
coraz więcej, Ostatnim razem powiedział nam 
hrabia : „Róbcie podania, ja wam dopomogę. Po­
jadę na święta do Czerniowiec i dadzą wam popa, 
z któreero będziecie zadowoleni."

„Ot wam i agitator, za któryminadarmo szu­
kają między Rusinami!“ woła ks. Kaczała, tłuma­
cząc, że hr. De la Scala, zięć właścicielki Huilic 
jest Italjancem", osiedlonym na Bukowinie, gdzie 
ludzie do prawosławia nL przywiązują takiego 
znaczenia jak u nas.

Dość, że po przedstawieniu włościanom, że 
w razie przejścia na szyzmę, będa musieli budo­
wać cierkiew osobną, że za fałszywe podpisy bę­
dą mogli być pociągani do odpowiedzialności są­
dowej, a nadto zapłacą gruby „befund" (karę 
stęplową), włościanie poszedłszy po namysł do do­
mu, na drugi dzień oświadczyli, że odstępują od 
swego podania pod warunkiem, iż stanowić będą 
własną parafją i nie konkurować do cerkwi ma­
cierzystej.

Lecz podauie do starostwa nie jest jeszcze od­
wołane, i komisja polityczna prowadzi śledztwo 
za agitatorami.

Przytoczyliśmy opowiadanie ks. Kaczały, aby 
hrabiemu de la Scala dać sposobność do odpowie­
dzi na insynuację, jaką mu uczyniono. Jesteśmy 
bowiem przekonani, że historja z podmową zupeł­
nie inaczej fię miała, i że nie obywatel tak oglę­
dny i prawy jak hr. de la Scala, ale całkiem kto 
inny odegrał rolę w tej sprawie.

Sprawy parlamentarne.
Do szczegółów o ostatniem posiedzeniu I z by  

p o s ł ó w ,  podanych w telegramach i dzisiejszej 
naszej korespondencji wiedeńskiej, na którą zwra­
camy uwagę czytelników, dodać winniśmy, że 
prezydent dr. S m o l k a  uwiadomił Izbę o wyga 
śnięciu czterech mandatów, a to przez śmierć 
Władysława P ę g o w s k i e g o  i ustąpienie pp. 
R a b l a ,  T e u s c h l a  i Ma s z k a .  Dr. Smolka 
udał się już do ministerstwa spraw wewnętrznych 
z prośbą o rozpisanie nowego wyboru w miejsce 
Pęgowskiego.

Na tein samem posiedzeniu złożył przysięgę 
w języku polskim nowo wybrany poseł br. Jan 
S t a d n i c k i .

Sprawa uniwersytetu prazkiego zajmie praw­
dopodobnie kilka posiedzeń I z b y  p a n ó w ,  gdyż 
dyskusja będzie prawdopodobnie bardzo ożywioną. 
Obrady delegacyj wspólnych, które rozpoczynają 
się dnia 28. hm., przerwą prawdopodobnie tę de­
batę- Porządek dzienny pierwszego posiedzenia 
Izby panów z dnia 24. bm. jest następujący: 
Ogłoszenie wniesionych pod ań dru g ie  czytanie 
prowizorycznej konwencji handlowej z Francją; 
drugie czytanie ustawy o uwolnieniu od należy 
tości pożyczki, przez miasto Tryest na wybudo­
wanie domów składowych zaciągnąć się mającej; 
drugie czytanie ustawy o dodatkowym kredycie w 
sumie 75.000 złi. na zakupno gruntu w Pradze 
pod budowę seminarjum żeńskiego, akademji sztuk 
pięknych i szkoły przemysłowej.

Doniesiono nam już telegraficznie o gwałto- 
wuem przemówieniu dra K o p p a przeciw rządowi 
i prawie.y na posiedzeniu z j e d n o c z o n e j  l e ­
w i c y ,  odbytem dnia 19. bm. Mowę tę umieściła 
urzędowa R^ichsra/h • Co î cspnnden , a z niej prze­
drukowały dzienniki wiedeńskie, które za to zo­
stały skonfiskowane. Jakkolwiek potępiamy zapa­
trywania dra Koppa, to z drugiej strony dziwimy 
się mocno postępowaniu rządu, który pozwolił za 
mieścić mowę w organie rządowym, a konfiskuje 
za nią dzienniki niezawisłe. Zresztą za mowy par 
lameptarne i za umieszczenie ich nikt nie może

i nie powinien być pociągany do odpowiedzial­
ności.

Na posiedzeniu następnem tego klubu, dnia 
20, bin., uzasadniał dr. R o s e r  swój wniosek o 
centralizacji zaopatrzenia ubogich, który w końcu 
odrzucono.

Na posiedzeniu k o m i s j i ,  b u d ż e t o w e j  
Izby posłów z dnia 26. bm. obecny był minister 
D u n a j e w s k i  i szefov ie sekcji: B a u m g a r- 
t n e r ,  A u e r h a m m e r  i E l l i n g e r .  Poseł 
Wolfram referował' o rubryce aeł. Przy dyskusji 
o podatku konsumcyjrym zabrał głos poseł F e- 
d o r o w i c z  przy tytule „podatek od wódki." 
Poseł S m a r z e w s k i  referując o rubryce „lo- 
terja," zapytał, czy rząd nie myśli o ograniczeniu 
loterji liczbowej. Na to odpowiedział szef sekcji, 
że rząd zmniejszył Ilość ciągnień z 30 na 26, li­
czbę kolektur o 200, że nowe kolektury nie będą 
już urządzane i że wydano zakaz przyjmowania 
depesz loteryjnych. W sprawie tej przemawiał 
także p. H a u s n e r.

K o m i s j a  n a u k o w a  Izby panów przyję 
ła w zupełności wnioski referenta dra U n g r a ;  
mniejszość nie wybrała jeszcze sprawozdawcę,lecz 
zdaje się, że wybór padnie na barona H e l-  
f  e r t a.

W kołach poszelskich słychać, że n o w e l a  
s z k o l n a  ma być wniesioną najpierw w Izbie 
panów.

Na jednem z najbliższych posiedzeń Izby 
poselskiej odpowie minister dr. P r a ż a k  na in­
terpelację Ta u f f e r e r a  o języku urzędowym w 
sądach gradeckiego okręgn apelacyjnego. Minister 
będzie się starał udowodnić że język niemiecki 
nie był tam nigdy wyłącznym językiem urzę­
dowym.

Slan spraw serwitutowych w Gralicii.
Od początku ustanowienia władz serwituto­

wych aż po koniec grudnia z. r. zgłoszono 29988 
używalności podlegających postępowaniu w myśl 
ces. patentu z dnia 5. lipca 1853 r. Z tyci] zgło­
szono 44 używalności dopiero w ubiegiem półro­
czu. Ogólna liczba gmin, przysiółków itd., w 
których wykazano służebności, wynosi 5401.

Z pumienionej liczby zgłoszony ;h używalno­
ści załatwiono do końca grudnia z. r. 29.929 u- 
żywalności, z których jednak pozostaje jeszcze w 
zawieszeniu 75, tak, że liczba ostatecznie już za­
łatwionych używalności wynos1’ 20.854.

Z końcem grudnia z. r. pozostało do zała­
twienia 59 używalności, z których jednak tylko 
38 używalności nie było jeszcze przedmiotem do­
chodzenia, gdyż w 6 sprawach wydano już orze­
czenie przygotowawcze a 15 było właśnie w 
toku.

W ciągu ostatni !go półrocza załatwiono osta­
tecznie 43 używalności; z tych przeprowadzono 
w drodze ugody na korzyść stron uprawnionych 
26 spraw, rozstrzygnięto orzeczeniami na korzyść 
stron uprawnionych 8 spraw a w 9 wypadkach 
odsądzono występujących z uroszczeniaim do słu­
żebności, Z orzeczeń zapadłych na korzyść stron 
uprawnionych opiewa 8 na wykup, z zawartych 
zaś ugod opiewa 17 na wykup, a 9 na regulację.

J £ o r e a p  i> a d e n o j  e .
Warszawa 18. stycznia.

Dotąd nie rozpiątana zagadka, kto był kiero­
wnikiem i dla jakich celów miała służyć zbrodnia 
agitacyjna, rozpoczęta katastrofą kościelną, a za­
kończona na żydach. Celu nie rozumiemy, domy­
słów wiele. To tylko pewne, że jedno z drugiem 
związane. Dziwnie nie podatny dla obcych po­
dmuchów ten lud warszawski 1 Liczono na więcej,

nu wielki bigos, słowem ogół mass wyrobniczych, 
a czerń tylko, kupę rzezimieszków i uliczników 
wyciągnięto, dla wykonania programu. Bądź co 
bądź, wobec całego ogromu nieszczęścia, mamy tę 
pociechę, że dużo jest statku w masach i rygor 
opinii publicznej głęboko sięga, gdy programiści 
zbrodni doznali takiego zawodu.

Kto oni? To na ustach i w myśli każdego, 
cała Warszawa tem pytaniem zajęta. Co do ży­
dów. ci od pierwszego dnia zwolnili ogół polski 
od wszelkiej odpowiedzialności. „Nu, co wielkiego 
— mówią;— złodziei wyprowadzono na ulicę i przez 
trzy dni oni panami miasta byli; jak to rozumieć... 
my wiemy. “ Charakterystyczne to obw:nienie, a towa­
rzyszy temu kiwanie głową, bolesny sarkazm na u- 
stach, i wygłaszający także zdanie, macharęKą na za­
kończenie, jak żeby tą akcentacją pragnął zao­
krąglić rzecz całą: „Wiemy... ale ściany mogą
mieć uszy." Ostatnie słowo na ustach zamiera.

Czy mają słuszność żydzi ? — Ani twierdzić, 
ani zaprzeczać dziś nie możemy. Oliwa z czasem 
wyjdzie na wierzch.

Jak wypadało rozumieć nieczynność patrolu­
jących wojsk, a głównie przez cały drugi dzień 
burzy ? Rosjanie tak ten fakt objaśniają: „Gdyby 
od razu do energicznego stłumienia ruchu zabrać 
się miało wojsko, starcie byłoby nieuniknione; 
żydzi zostają w tym wypadku na stronie, w cie­
niu, oburzenie zaś mogło wyi iągnąć na ulicę całą 
ludność warszawską. Następstwa nieobliczone, tem 
bardziej, że zajście w mieście, znalazłoby swoje 
odbicie na wsi i w całym kraju, a wszędzie pod 
wrażeniem takiego hasła: żydo byli przyczyną 
nieszczęścia w kościele — rząd stanał w obronie 
żydów. W dodatku, ufieliśmy na taką stawkę za 
mało w Warszawie."

Być meże — nie zaprzeczamy możliwości 
konsekwencji takiej przez starcie, gdyby było 
przyszło do tego. W każdym przecież razie trze­
ba winnych odszukać, wykazać; bez tego przy­
puszczenie żydowskie do utrwalenia dojdzie. Go 
widzimy tymczasem? Jak policja, tak władze są­
dowe nie wykazują tej działalności, jakiej od ni eh 
należałoby się spodziewać; przeciwnie, z po za 
proklamacyj, odezw i obwieszczeń urzędowego 
świata, przegląda ten pewnik dla publiczności, że 
władze coś więcej wiedzą, niż przez te druki my 
sie od nich dowiadujemy. Nawet •inimmk tear- 
sautesfei dał sprawozdanie długie, całe cztery ła­
my zapełnił. Było zaburzanie — i przeszło; zna­
lazła się odpowiedź dla organów prasy rosyjskiej,
nawet dla p. Suworyna, tak blizko spokrewnione 
go przekonaniami politycznemi z iiakwuikie.H.
Dla nas, dla publiczności miejscowej i wobec cen- 
zuralnoj klamry, ciążącej na wszystkich pismach 
polskich w Warszawie... ani słóweczka. Czjż pol­
ski ogół na to nawet nie zasługuje, żeby coś 
wiedzieć o tem, co spokój stolicy mąci ? Tem się 
to chyba tłómaczy, że możemy i mamy prawo 
zbierać wiadomości z całego świata, wiedzieć o 
wszystkiem. ale o sobie — nic.

Dochodzenie sądowe tak się przedstawia. 
Pierwszego dnia, gdy czynność dwóch sędziów 
pokoju rozwinięta została, jeaen z nich (p. Klejst) 
osądził dziesięć spraw, a drugi (p. Dobrowolski — 
Rosjanin) — jedenaście. Najwyższą karę p. Klejst 
ustanawiał trzy tygodnie aresztu, a najniższą 
dzień tylko; co do grzywien — 6 do 10 rubli. 
Z innego snać punktu zapatrywał się p. Dobro­
wolski na rzeczy, u niego bowiem norma grzj - 
wien był jeden rubel i normą aresztu dzień, a 
cyfry stobowane najwyżej nie przechodziły sześciu 
rubli i siedmiu dni. Zkąd taka w zapatrywa­
niach dwóch pp. sędziów różnica? Nie przypu­
szczamy, by najwinniejszych dla p. Klejsta wy­
brano, gdy przed p. Dobrowolskim stawiano wy­
łącznie baranków. Czy to i w sądach ma się 
powtarzać to samo, cośmy na ulicach z patrolu- 
jącem wojskiem widzieli?

Albo jest wina, albo jej całkowicie nie m a; 
gdzie uzrana została, tam nie może być mowy o 
jednym dniu aresztu, lub rublu grzywny. Wszy­
stkie sprawy dotyczą ulicznego ra’ oiiku, najścia 
na cudzą własność, więc było zagrożone bezpie­
czeństwo publiczne? Czy się to nie powtórzy ?— 
Czy nie jest to czasami za zbyt humorystyczne 
stosowanie prawa karnego 2,<Co do grzywien, tyeh 
także nie rozumiemy, w najściach bowiem brała 
udział wyłącznie uboga i najuboższa ludność. 
Czyżby pp. sędziowie rządzić się mieli tem prze­
konaniem, że czego kto nie posiada, tego wyma­
ganie najcięższą dla niego jest karą ? Albo my 
rzeczy nie rozumiemy, albo pp. sędziowie w sprze­
czności są z prawem.

Szkopuł dla nich ten naj.rudniejszy, że żaden z 
podsądnych nie przyznaje się do winy; każdy po- 
wiaaa, że udziału w rozruchach nie miał. a na­
wet, nie wie, z jakiego powodu uległ aresztowa­
niu. Nie wie ? Zgadzam się na to, że w wielu 
wypadkach nie wiedzą ludzie u nas, ze co na nich 
nieszczęście spada; w tym jednak razie, całi 
Warszawa wie za co, widzieli i obwinieni, co się 
działo na ulicy, gdy ich ujęto. My przypuszczamy, 
że kto się tłómaczy tem jednem słowem .nie 
wiem," ten prawdy nie mówi, więc winien. 
Idzie tu tylko o stopień przewinienia i do tego 
świadkowie potrzebni. Naturalnie niepodobna było 
spisywać na zaburzonej nlicy świadków.

Kilka wyroków swoich motywował pan Do­
browolski w ten sposób: Był zatrzymany ne uli­
cy] gdy policja i wojsko wymagały od publiczno* 
ści ustąpienia: nie ustąpił więc był aresztowany 
—a zatem winien; chodzi juz tylko o stopień 
kary. Karę na obwinionych p. Dobrowolski wy­
mierzał za to, że wezwania, rozkaz”  policji nie 
usłuchali. A bezpieczeństwo publiczne, niszczenie 
cudzego mienia: Czyż to ma mniejsze znaczenie 
i ustępuje na dragi plan stosowania prewa woboo 
niewykonania policyjnego rozkazu," Jeden naprż. 
świadek zeznaje, że Czerepski cały był pierzem 
poKryfy w chwili aresztowania, a szedł z szynku, 
gdzio się odbył akt rozrywania pierzyn i podu­
szek żydowskich, Jednocześnie zatrzymano Jabłoń­
skiego. Kierzkiewicza i Kuligowskiego; ten ostatni 
uciekał przed pogonią żydów, których mienie zni­
szczono. Czerep.-,kiego pan sędzia skazał na 7 dnł 
aresztu, Kuligowskiego na grzywłft 6 rubli, a to­
warzyszy po rub]u, J >o wszystkich zastosowano tę 
okoliczność, łagodzącą ich winę, ie brak dowodów, 
by najście na szynk z ich inicjatywy dokwianem 
zostało, a tylko wciągnięci być mogli przez ogól­
ny ruch przeciw żydom. Któż to powiedział panu 
sędziemu, że ruch był aż ogólny w Warczawie? 
Zapewne to miejsc* nie miało, kiedy Lie cała War­
szaw*. ale tysiączny zaledwie ułamek: ludności jej 
zawezwano przed kratki Bądowe.

Ostatni motyw p. Dobrowolskiego zakrawa 
na to, cośmy słyszeli w „Eldorado* z ust komi­
sarza cyrkułowego, w prywatnej jego rormowie. 
Twierdzi, że o ruchu przeciw żydom wiedziała 
Warszawa na kilka dni przed wybuchem.

Czekamy otwarcia czynności sądu okręgowe­
go; tam stawać będą ci, Których uważają za nąj- 
wiuniejszych. Ciekawa rzecz, jak zostaną osądza­
ni dwaj rewirowi policyjni nadzorcy, jeden Eli- 
siejew, a drugi z nazwiskiem, które oznaczono w 
policmajstrowskim rozkazie zaledwie pierwszą li­
terą G. Obadwa już usunięci z urzędowanie, i pod 
sąd oddani za to, że będąc obecni na Solcu przy 
rozbijaniu żydowskich kas (każdy w innem miej­
scu,) pieniądze i kosztowności z tegoi rozb ici 
zabrali dla „zachowania" do siebie, lecz uznali 
zarazem za najwłaściwsze, utrzymywać to „prze­
chowanie1 w domu, az właściciele Rcsenwain i 
Ajsenkorn dowiedzieli się o tem, zażądali re­
wią/! — i przy rewizji pieniądze i kosztowności 
zostały znale:., one.

Ohiiiat 1 1 Jones
Humoreska i  angielskiego.

Przed dwoma laty, gdy jako świeżo dyplo­
mowany lekarz, pzybyłem do Londynu w celu 
rozpoczęcia praktyki, ciocia tu "ja, panna Ap-Rees, 
z Rees-Castle, w księztwie Walii, była tak łaska­
wą dać mi list polecający do swojego kuzyna, o 
którym zapewniała, że jest człowiekiem bardzo
wpływowym i że mi w wielu rzeczach dopomódz 
moze. Nazywał się Mr. „Pwllhyil Jones*) i mie­
szkał na przedmieściu Kensingtun. Był bogaty, 
i miał jedynaczkę córkę, o której zapewniła mię 
panna Ap-Reos, że jest nader piękną i miłą — 
dodając do tego tajemniczą uwagę, że taka 
sposoDność nie zdarzy mi się dwa razy w 
życiu.

Nająłem wygodne pomieszkanie przy ulicy 
Straud, w pici wszci Dołowie gruania. Ponieważ 
■aś mi m pamięć, która mię często zawodni, wy­
prawiłem udrazu list mojej ciotki do p. Jones. 
Był on już kompletnie zaadresowany jej dużem, 
staroświeckirm pismem, włożyłem więc tylko mój 
bilet wizytowy w kopertę, zapieczętowałem ją i 
oddałem na pocztę Na oilecie stało, że p. John 
Rees ap Jtiees, M. R. C. S.**) " Biggwsbwris, bę­
dzie miał zaszczyt złożyć p- wolihyll Jones w 
środę wieczorem swo’ e uszanowanie. Byłem rad, 
gdy się pozbyłem tego kłopotu z g owy. Naza­
jutrz otrzymałem nader grzeczne pismo od p. Jo- 
neB, który mię prosił, ażebym z pominięciem

wszelkiej ceremonji przybył do niego wprost na 
obiadek, ft» familie, a ponieważ — dodawał — 
„miałeś pan i bez tego być u mnie w środę 
wieczór, me potrzebujesz pan trudzić się odpowie­
dzią na ten mój bilet. Obiad będzie na stole o 
siódmej, ale przyjdź pan choćby najwcześniej, 
jeżeli łaska". Było to wielką uprzejmością ze 
strony p. Jones, i postano\, iłem przyjąć jego za­
proszenie.

Pamiętny prawidła, że pierwsze wrażenie by­
wa decydującem, ubrałem się w środę nadzwy­
czaj starannie i o szóstej ruszyłem podziemną 
miejską koleją żelazną na przedmieście South- 
Kensington. Gdym przybył na stację, przy­
pomniałem sobie dopiero, że nie zanotowałem so­
fie adresu p. Jones. Znajdował on się na ko- 
oercie listu mojej ciotki, ale z mojej pamięci 
uleciał zupełnie — wiedziałem tylko, że przed­
mieście nazywa się Eensington, o nazwie zaś 
ulicy i numerze domu nie miałem najmniejszego 
wyobrażenia...

Ba, prawda! Wszak miałem jego pismo w 
kieszeni 1 Wydobyłem je czemprędzej i oglądnąłem 
— niestety, pokazało się, że ip . Jones zapomniał 
umieścić swój adres na bilecie 1

Mniejsza o to, pomyślałem, jest zaledwie kwa­
drans. na siódmą, a chociaż przedmieście Konsing- 
ton jest niHpospolicie długie i szerokie, mam do­
syć czasu do odszukania człowieka, który musi 
być powszechnie znanym w swojej dzielnicy. 
Udałem się do policmana, który stał opodal: ten 
wszakże, na nieszczęście, znał w całem Konsington

*) Fi ■«' w j*M n go tym ebi«gi«m ipół ł̂ołal ozytsi­
mka weoaąj uspokoi wiarfnmośó, te w języku • »u ik m 
w puss się zamiast «, . ;" )»ójne l, zamiast miękkiego 
oaasego ł  To pomoże znaczni* do wymówienia powyt
M i łamigłówki. Pnyp. ttum.

**) judioal Royal Coli W  &urg#on. P, tt.

tylko jednego p, Jones, właściciela zakładu zasta 
wniczego. Ni< mógł to być ten, którego szukałem1H 7ił mt 3 1 IIIw O J auwiogu uLtUnitiuUi
policm&n radził mi tedy udać się do doróżkarzy. 
Zwołałem ihityiłg .-acnych tych oby wateli, oni zaś, 
po dłuższej ankiecie, uchwalili, żo p. Jones, któ­
rego potrzebuię, jest panem Jones z Redclyffe- 
Square. hilku ofiarowało się zawieźć mię tam, a 
jeden dopiął w istocie tego celu. U bramy, przed 
którą stwął, «aąjdowąfo tablica z na­

pisem: „Mr. P. Jones" dużemi literami, i jakimś 
drobnym dodatkiem, którego przy niedostatecznem 
oświetleniu odczytać uie mogłem. Odprawiłem do­
rożkarza i zapukałem. Otworzył mi lokaj wyglą­
dający raczej na karawaniarza.

— Czy pan Jones jest w domu ? — zapy­
tałem.

— Jest, panie — odparł, przypatrując mi 
się takim wzrokiem, jak gdyby mi chciał brać 
miarę na trumnę. — Zapenno ten pan, który miał 
być o siódmej? — dodał.

— Ten sam — rzekłem uradowany.
— Mój pan oczekuje pana — wypłakał wię­

cej niż wypowiedział grobowym głosem, poczem 
z wyłazem niewysłowiunej boleści otworzył jakieś 
boczne drzwi i wprowadził mię do gabinetu, który 
zakrawał na księgarnię, albo na salon lekarza. 
Tam wręczył mi najnowsze wydanie dzienniku 
'Lim s i wyszedł.

Fotel, na którym się usadowiłem, był nie­
zmiernie wygodny. Zdaje mi się, że nigdy w ży­
ciu nie widziałem nic równie wygodnego, i . posta­
nowiłem w duchu kupić sobie kiedyś mebel ró­
wnie przyjemny. Poręczy można było za pomocą 
zgrabnej korby nadać pochylenie, jakiego piagną- 
łeś, a u góry znajdował się przyrząd, na kształt 
wklęsłej poduszki, na którym można było rozko­
sznie oprzeć głow ę. Tymczasem wszedł pan Jones, 
Był to tęgi i dobrze odżywiony mężczyzna, które­
go rumiana twarz wszakże na moj widok przy­
brała wyraz serdecznego współczucia. Zastanowiło 
mię takżb, ie  był w porannem ubraniu, ***) pod­
czas gdy ja wystroiłem się był na ostatni guzik. 
Powstałem, a pan Junes podał mi rękę i uścisnął 
moją serdecznie, nie zmieniająo bynajmniej owej 
miny, wyrażającej jakoby sympatję i uszanowanie 
dla niezasłużonego cierpienia.

r***) w  Augiji„ nawet w ateduich staaach. i w kół­
ku rudainneo , li« .■ aię »aa«;uzaj do ob.ada w* fraka 
całuwiek nie tyje wprawdzie na to, aby jadł ale je, aby 
iył — jedzenia te ly jęet wakn* uroczy»t(,śg:a wymaga' 
t w  “ ąego tfnju. P-ayr Hmr,

— Jak 6ią mamy dzieiej ? — szepnął, prze - 
krzywiając głowę na jedną stronę.

Forma zapytania była dość naturalną, między 
lekarzami, odpowiedziałem tedy, że nigdy nie 
miałem się lepiej, jeno że mię cokolwiek jeden 
ząb boli.

— A tak, tak — zauważył, jak gdyby mu 
to właśnie sprawiało niewymowną ulgę, i wskazał 
mi ręką fotei, przysuwając go oraz prosto pod 
płomień gazowy.

— Jakiś ekscentryk — pomyślałem sobie, 
siadając, podczas gdy p. Jones położył mi lewą 
rękę na głowie, a prawą trzymał po za sobą.

— Bądź pan łaskaw otworzyć nieco usta — 
rzekł.

Uśmiechnąłem się i wykonałem, czego sobie 
życzył. Widocznie p. Jones był miłośnikiem koni, 
i z nawyczki chciał z moich zębów poznać mój 
wiek i ogólne uzdolnienie.

— Nieco szerzej, jeśli łaska — mówF dalej
Tego mi już było nieco za wiele, ale ponie­

waż ciocia nakazała mi była jak największą u 
przojiność dla sv.ego kuzyna, nie chciałem mu się 
sprzeciwić w takiej bagatelce i otworzyłem usta 
jak mogłem najszerzej.

Gospodarz moj wpatrzył się w ich głąb przez 
parę sekund, i nagie, nim mogłem krzyknąć, szyb­
kim ruchem ukrytej dotychczas prawej ręki zało
żył jakiś okropny instrumen! na jeden z ną.mil 
szych mi moich zębów trzonowych, szarpiąc go
nielitościwie.

Teraz już mi brakło cierpliwości. Zerwałem 
się z fotelu i odepchnąłem go o kilka kroków, ciska­
jąc jego instrument o ziemię Staliśmy napizeciw 
siebie i mocno zaperzeni, wpatrywaliśmy się ostro 
w oczy jeden drugiemu. Zńiowi memu się 
wprawdzie nie 6tało, ale byłem mimo w niezmier­
nie oburzony na ten szczególny sposób przyjmo­
wania gości.

Po kilku ostrych słówkach nastąpiło wyja­
wienie — p. Jones wręczył mi bowiem »wqj bi­

let, na którym stało : „Mr. Penrhyn Jones, lekarz- 
dentystal" A więc, nie Pwllhyil 1] Nieszczęsny zbieg 
okonciności chciał, że f-n Jones zamówił był
właśnie na siódmą godzinę jakiegoś pacjenta. Nie 
pozostało nam, jak przeprosić się n*wzajem.

Lokaj o grobowej minie uśmiechał się nie­
znacznie, gdy mię wypuszczał na ulicę. Jestem 
pewny, że nędznik ten domyślał się wszystkiego.
Na wszelk' wypadek, odetchnąłem swobodnie do­
piero na świeżem powietrzu

Cóż począć dalej ? Przypadkiem, zoczyłem na 
drugim końcu placu listonosza- Dopędziłem g< i 
zapytałem wyraźnie, czy nie zua p. Pwllhyil 
Jones ?

— Jones, Jones, hm — odparł znam jedne­
go p. Jones, nie wiom czy Pwllhyil, ale tc pe­
wna, że me pierwsze imię zaczynające się na P. 
Mieszka pod 1. 40, Queens-Gate.

Ulica comme rł-yo**', widocznie więc musi to 
być m ó j Jones. Wziąłem świeżą doróżkę i uda­
łem się pod numer wskazany, Wszystkie okna w 
domu były mocno oświetlone widocznie przygo­
towywano jakąś fetę, i m ój Jones nie zarwał 
pieniędzy. Zapukałem skromnie wobec takiej o* 
kazałości — otworzył mi lokaj w niezmiernie su­
tej liberji. Przypatrzył mi siv dośó pogardliwie 
przez ramię i rzekł

— Spóźniliście się trochę, paw® bracie l 4
—  Czy objad już się zaczął ''—odparłem ma* (

chinalnie.
— Zaczął ? Jak-że się może zacząć bez wad "

hę? była udpowiedA
Zapewnienie to było pochlebnem, ale zbitek 

pt j  włości ze strony fagasa oburzał mię mocno/ 1 \ 
ZĆ Jąłem  w k r z c h m e  odcienie i kapelusz, a agile- 1
nuwany grubjanin rzucił te rekr\zyta moje w kąt
przedpokoju,

W  tej chwili, niezmiernie piękna panienU 
zbiegła na dół po schodach pierwszego piątra, <C 
Miał* na sobie tardzc powabu* drau-toUette, cs|

___



2 DZIENNIE POLSKI.

W iedeń 22. stycznia.
*  (Dr. S.) Jak wiadomo, pierwsze posiedzenie 

-"izby poselskiej przeszło dość monotonnie i nie 
przedstawiło żadnych wybitniejszych momentów. 
Sądząc z pozoru, możnaby przypuścić, że w owej 
Izl he nie ma żadnych gwałtownych przeciwieństw, 
że partje tam są beznamiętne, źe stoją jednem 
słowem na stanowisku czysto objektywnem. Tak 
by się zdawało niewtajemniczonemu, gdyby sądzić 
miał o Izbie naszej tylko z wrażeń pierwszego 
posiedzenia. Deputowany Friedman, uzbrojony da­
tami z prawodawstwa francuskiego, odnoszącemi 
się do okiełznania żurnalistyki, dosyć dowcipny i 
gładki — wywoływał nawet oznaki zadowolenia 
za strony prawicy, do której jeszcze nie należy, 
jako też niektórych ław lewicy, z której jeszcze 
nie ustąpił. Atakował on głównie Ntue fr.Presse, 
za jej bezwzględne rzucame się na osobistości i 
w końcu żądał wydania prawa, mającego na celu 
osłanianie deputowanych i wszystkich innych oby­
wateli przed zapalczywością dz.ennikarską. Za to 
spotkały Friedmana gromy ze strony organów le­
wicy. Nietylko rozbierano jego kwalifikację, życie 
prywatne i uzdolnienie, ale posunięto się do ten­
dencyjnego wykrzywiania jego słów, wyrzeczonych 
na trybunie I to się nazywa w organach prasy 
wiedeńskiej sprawozdaniem z posiedzeń Izbyl Je­
dno z owych pism napisało, że wywody jego, o- 
parte na autentycznych dokumentach, są „bała- 
mutnemi i nietolerantnemi “

Podobnemi epitetami darzą organa lewicy 
tych, którzy nie mają szczęścia im się podobać, 
a cóż dopiero mówić o tych, którzy im przeszka­
dzają w zagarnięciu władzy i kierowaniu losami 
krajów, wbrew interesowi pojednawczych narodów. 
Piękną próbkę podobnego postępowania widzimy 
w dwu korespodencjach Nowej Prtssy  z zeszłego 
tygodnia z Galicji, napełnione denuncjacjami na Po­
laków. Błahe te koncept* nawet nie zasługują na 
bliższy rozbiór, chybiają one zupełnie celu i prze­
chodzą jak mgła.

Nie brak tedy wskazówek, że ze strony zje­
dnoczonej lewicy przy każdej nadarzącej się spo­
sobności namiętna prowadzoną będzie walka. Ob­
jawi się ona n a m i ę t n i e  i b e z w z g l ę d n i e  
w obecnej kampanji parlamentarnej, mianowicie 
przy dyskutowaniu buovetu. Jednakowoż znajduje 
się lewica w mniej korzystnem położeniu teraz, 
jak przed wakacjami. Albowiem słowa, przez ce­
sarza wyrzeczone o „opozycji fakcyjnej," jak je ­
dnych rozgorączkowały i doprowadziły do coraz 
skrajniejszego postępowania, tak innych znowu 
przestraszyły i skutkiem tego odstręezyły od tak 
namiętnej opozycji, tak, że w chwilach ważniej­
szych powstać może niezgoda między żywiołami, 
cheąctmi doprowadzić do ostateczności z temi, 
które sobie życzą odwetu i złagodzenia opozycji.

Prawica za to rozpoczyna kampanję parlamen­
tarną w jak najlepszych warunaach. Poparcie ze 
ltrony sfer decydujących zapewnione, zgoda 4 klu­
bów między sobą i rządem zupełna, oparta na 
ścisłem porozumieniu się w najważniejszych spra­
wach, które przyjdą pod dyskusję.

Sprawami temi, które wejdą na porządek 
dzienny, są: budżet ua r. 1882, gdzie rząd znajdzie 
poparcie zupełne ze strony całej prawicy; subwen­
cje dla szkół średnich czeskich, stopniowo wprowa­
dzane na podstawie obopólnego porozumienia; budżet 
na rok 1888 przedłożony zostanie niebawem; aby 
rada państwa mogła go uchwalić wcześnie, naj­
dalej w listopadzie r. b. Ustawa o wszechnicy 
czeskiej będzie przeprowadzoną w dwu izbach 
według życzeń klubu czeskiego. Na miejsce wnio­
sku Lienbachera, rząd sam przedłoży projekt do 
ustawy, według którego n a  w n i o s e k  wł a d z  
l o k a l n y c h  nauLa codzienna w szkołach ludo­
wych może być zamieniona w naukę powtarzają­
cą raz na tydzień. Ustawa wyborcza w Czechach 
według projektu Zeitbammera (głosowanie wię­
kszych właścicieli w obwodach, jak w Galicji,) w 
ubu izbach za pomocą rządu przeprowadzoną bę- 
Izie. Podobnież część wniosku Lienbachera o 
zmianach w ustawie wyborczej; jednakże rozsze- 
•zsni* ppawa wyborczego na tych, którzy tylko 5 
złr. podatku płacą, musi być dopiero roztrząsane 

. prżeetudjowane na podstawie statystycznych da- 
nyeb. Ta część zatem odroczoną będzie do roku 
miHępnego. Sprawa indemnizacii Galicyjskiej 
wprowadzoną będzie przedewszystkiem na drogę 
pertraktacyj rządu ze Sejmem krajowym, a na­
stępnie dopiero zostanie radzie państwa przedsta­
wioną. Ze spraw podatkowych najprzód sprawa 
podatku i cła naftowego przejdzie pod dyskusję i 
prawdopopobme przyjętą będzie według projektu 
rządowego. Reforma ustawodawstwa rękodzielni- 
-«go najwięcej przedstawia trudni ś c i; prawdopo­

dobnie będzie potrzeba ograniczyć się do uehwa-

coś podobnego, nie wiem dotychczas, jak się to 
nazywa.

— O, jesteś pan, eh wała Bogul — zawołała.
To było czarująeem, i ukłoniłem się wskutek

tego jak najniezgrabniej, rumieniąc się po same 
kszy.

— Jeszcze nic a nic nie ma na stole, — 
mówiła dalej z powabnym uśmiechem. — O, chodź 
_ aq, zobai z;

W istocie zachwycająca osóbka; widocznie 
córka p. Jones, uie lubiąca ceremonij, równie jak 
jej ojciec.

Ale co to miało znaczyć? Panna Jones 
wprowadziła mię do uader eleganckiego salonu 

laalnego, w którym stał duży stół nakryty bia­
łym obrusem najprzedniejszego gatunku i niczem 
więcej. Urocza panienka wskazała mi paluszkiem 
stojący opodal bufet, zawalony stosam* sreber, a 
jednoczc uie grubjanin w złotych galonach i dru­
gi podobniuteńki i  nim razem, weszli do pokoju 
i stanęli w służbistej postawie.

Okropne podejrzenia zaczęły snuć mi się po 
głowie.

— Proszę spieszyć się, wyszczebiotały dalej 
c arowne usteczka.

— Pro... proszę pani, — wyjąknąłem, czy to 
nie jest dom p. Pwllhyll Jones?

Czarodziejka odpowiedziała mi głośnym wy- 
raehsm śmiechu. Pcbazału się, że panem domu 
iył Sir Paul Jones, baronet, prezydent zarządu 

i mostów, że dawał wielki obiad tego wie­
rna, i że — do djaskal wzięto mię za kreden- 

jlza, którego miał przysłać na tę uroczystość 
liter, właściciel zakładu gastronomicznego, w 
n przybrania stołu z większym niż zwykle prze- 
fcem !!'

Wśród rumieńców i przeprosin ze strony 
fjknej panienki, sam nie wiem jakim sposobem 
E .dłem mojego paletctu i kapelusza, i jak opa- 
r ay wyleeiałem z pod Nru 40, Queens-Gate, 
zamiarem lecenia na drugi koniee świata.

(D. n.)

lenia p o j e d y n c z y c h  z mi a n  za pomocą poje­
dynczych nowel do ustaw. Projekta przez Izbę 
panów już przyjęte o komasacji i o subwencjach dla 
budowli wodnych i regulacji rzek, także zostaną 
w Krótkim czasie załatwione.

Nie na rękę są tak rządowi, jak i większości 
obecne wypadki w Kiywoszy i Hercogowinie. 
Niekorzystnemi one są już z powodów finanso­
wych, ponieważ prawdopodobnie przez nie uda­
remnione zostaną podjęte przez rząd usiłowania 
celem redukcji niedoboru, potrzebami na wojsko 
obliczyć się nie dającemi. Przeciwnicy też dzi­
siejszego rządu odzywają się, że wypadki te, są 
skutkami polityki „słowiańskiej". Jednakże twier­
dzenia te nie wytrzymują krytyki. Raczej bowiem 
twierdzić można, i to jedynie jest z prawdą zgo­
dne, że to są skntki d ł u g o l e t n i e g o  z a n i e ­
d b y w a n i a  spraw i interesów słowiańskich, 
skutki dawnej polityki austrjackiej, która zamiast 
opiekowania się Słowianami i stać się dla nich 
punktem attrakcyjnym, pozostawiła Moskwie wpływ 
i zezwoliła na to, aby ta pozyskała pewien mir 
w oczach Słowian. Wreszcie są to skutki i obe­
cnej jeszcze polityki austrjackiej w Bośnji i Her­
cegowinie, gdy z jednej streny rząd madjarski 
obawia się wzmocnienia żywiołów słowiańskich, 
z drugiej biurokracja wiedeńska, nieznajomością 
stosunków słowiańskich i pedanterją nie zdołała 
uzyskać sympatji ludności.

Skoro tylko powstanie będzie stlumionera (a 
co nie będzie rzeczą zbyt trudną,) należy się spo­
dziewać zwrotu na lepsze także i w tym kierunku 
ze strony tamtejszej administracji, tak, aby 
nowe te prowincje mogły się przyczynić, nie do 
osłabienia, ale do wzmocnienia Austrji.

Powstanie Krywoszańskie.
Pol. Correspondene podaje następujące szcze­

góły dotyczące rozruchów w Krywoszy :
Ministerstwo wojny postanowiło nie wysyłać 

więcej wojska na południe, lecz tylko skompletuje 
na stopie pokojowej pułki, które w okupowanych 
krajach się znajdują. Zarządzenia w tym celu, 
już, jak wiadomo, poczyniono.

Podług doniesienia jenerała Jovanovicza, na­
padło 16- hm. 200 rokoszan kaprala Spannbaue- 
ra, który z oddziałem żołnierzy 3 kompanji 11 
pułku, znajdowrł się w Planiku na północ od 
Bileku. Obsadził natychmiast jeden z domów i 
bronił się tamże przez 30 godzin. Korzystając 
z chwilowego ustąpienia powstańców, przed ostał 
się następnie do Korito, gdzie jego kompanja 
stała załogą. Za dzielną obronę otrzymał Spann- 
bauer złoty „medal za waleczność".

Dalej donoszą, że podpułkownik wspomnia­
nego pułku przybył 20. bm. z Korito do Bileku 
z znacznym transportem zapasów i amunicji. 
W drodze został dnia 19. pomiędzy traktem, a 
granicą czarnogórską, zaatakowany przez powstań­
ców, którzy go oczekiwali pod Biia-Ru- 
dina. — Powstańców odparto na wszystkich pun­
ktach. — Utarczka trwała cztery godziny. Du­
my przez nich obsadzone, których silnie bronili, 
podpalono. W domach tych było nagromadzonych 
wiele zapasów i amunicji, która w czssie pożaru 
eksplodowała. Przy powrocie z Bileku, który na­
stąpił zO. bm. towarzyszyli powstańcy wojskom 
z daleka, locz na zaczepkę nie odważyli się. 
Dwóch żołnierzy od piechoty i jeden pociągowy zo­
stali ranieni.

Z dotychczasowych doniesień dowiadujemy 
się, że od 16. bm. zostało 2 podoficerów i 3 sze 
regowców 11 pułku lannych, a jeden szerego­
wiec zabity. Jednego szeregowca nie mogą od­
szukać. Podporucznik Lalic umarł w skutek rany 
w piersiach.

Powstańcy ponieśli we wszystkich potyczkach 
znaczne straty.

Obchód rocznicy powstania r. 1863
O odbytych nabożeństwach donieśliśmy już 

onegdaj. Dziś podajemy tylko jeszcze wiadomość
0 odprawie w synagodze żydowskiej na starym 
ry uku.

Wczoraj zaś wjtasynie mieszczańskiem odbyła 
się zamknięta za zaproszeniami uroczystość, którą 
zagaił pan Jan Dobrzański. Następnie chór męz- 
ki odśpiewał poloneza z „Hrabiny," — p. Marek z 
panną S. odegrał Rapsodję polską na dwa forte­
piany, a p. K. odśpiewał solo barytonowe „Pieśń 
wygnańca." Koncertową tę część przerwano od­
czytem historycznym o pierwszych zawiązkach or­
ganizacji powstańczej w roku 1858 i 1859. Z ko­
lei nastąpiła druga część koncertu: pieśń tenoro­
wa pana C. „pożegnanie powstańca (słowa Roma­
nowskiego— muzyka Gumewicza); solo sopranowe 
pani L., naitoniec „pieśń nadziei" odśpiewana 
chorem męzkim amatorów. Blizko 500 osób zgro­
madzonych uczestniczyło w tym obchodzie, i opu­
ściło salę z podniesionem sercem.

Wieczorem o godz. 8. w tej samej sali ze­
brało się 245 obywateli na wspólną ucztę. Zapro­
szeni byli weterani z roku 1831 i 1848, młodzież 
akademicka i rzemieślnicza, włościanie okoliczni, 
mieszczanie z Kulikowa. Szereg toastów rozpoczął 
hr. Leszek B o r k o w s k i  (przewodniczący) na 
pomyślność ojczyzny. Dalej przemawiali panowie 
M e r u n o w  c z  (na cześć weteranów z roku 
1831), Walerjan P o d 1 e w s k i (o misji młodszych 
pokoleń) D o b r z a ń s k i  (na cześć poległych i 
straconych;, Zamorski na cześć wygnańców. Pla­
ton Kostecki wygłosił wiersz swój następujący:

22. stycznia 1882.
Do Polski losów pieśń się jej dostraja... 
Barszczanin śpiewał nad dziada kołyską —
Dziad już sam nucił pieśń Trzeciego Maja,
A  nucąc, widział Polskę już tak blizko,
Na żywe oczy, jak ja was przed sobą... —
Lecz poszła Polska niewolą, żałobą 1

Marsz Dąbrowskiego potem Legiony 
Dzielnie zagrzmiały ojcu nad kołyską,
Śmierć ...wrogowi biła w wszystkie dzwony,
A  Polska wolna stała już tak blizko,
Na żywe oczy, jak wy tu przedemną-.. —
Lecz i ta wiara była nadaremną 1

Nagle huknęła pieśń Saturninowa 
Nad moj* z kajdan usłaną kołyską...
Któż oną radość przyoblecze w słowa'
Stała część Polski, a reszta juz blizko 
Stanie tai pewnie, jak wy tu przedemną... —
1 wszytko poszło rozpaczą podziemną I

Boże coś Polskę i z Dymem pożarów 
Nad syna potem śpiewałem kołyską...
Dwudziesty Drugi strzelił w psiarnie carów,

A Polskę wolną widziałem — nie bliska,
Ale tak pewnie jak Boga nademną...
I wnet nastało pusto, głucho, ciemno !

Anioł, czy szatan, niech mi teraz powie:
Cobym nad wnuka zaśpiewał kułyską...
Tekst mamy jednak: . . . .  sprzyja................
O, nigdy Polska nie była tak bliską —
Aniśmy służbę mieli tak przyjemną —
Ani tak było nędznie, głupio, ciemno 1

I już nam trzeba potopu lub cudu 1...

Ale ...o!., słyszę pieśń nową, cudu:
Dzwoni nad ludu wolną już kołyską...
I wstanie Polska, gdy miljony ludu,
Z nami, zapragną ujrzeć ją tak blizko,
Aż by gc płaszczem troistym okryła 
Nad wszystkie matki ona Macierz miła 1

O, błogosławion bądź, Dwudziesty Drugi! 
Haniebne ludu potargałeś pęta;
Wspólnie my z ludem jedne tylko nługi;
Więc wspólną stanie mu i wiara święta,
Co szła od Baru w wszystkie pokolenia !...
I wnet ognisty Dłyśnie słup zbawienia!

Plutoft Kostecki.

Pan S. mówił o obowiązkach młodzieży — 
odpowiadał mu zaś profesor Z   — dr. G o l d ­
m a n  wniósł toast na powodzenie dalszej pracy 
narodowej; ks. S t o j a ł o w s k i  miał przemowę 
do włościan, na którą odpowiedział włościanin 
Maślanka ze Żubrzy, a potem syn jego. Po speł­
nieniu toastu na cześć Polek (wniesionego przez 
Rewakowicza) i „Kochajmy się" (przez Wiśniew­
skiego Wiktora), deklamował p. Majewski parodję 
zalecania się caratu do Słowian. Z prowincji i za­
granicy nadeszło 45 telegramów i listów. Między 
innemi z Raperswylu, z Pragi, ze Serbji, z Flo­
rencji (od Lenartowicza), z Botuszan, Leoben, z 
Wiednia itp. Wszystkie witano z uniesieniem. 
Uczta skończyła się o godz. 3/412.

SPRAWY ZAGRANICZNE.
Petersburg 19. stycznia. Na generalne 

posiedzenie komisji kolejowej, zaproszono z War­
szawy pp. J. Blocha i Stanisława Kronenberga. 
Prace komisji pod przewodnitwem pana Koehano- 
wa postępują raźnie i mają być wkrótoe odesłane 
do przejrzenia komitetowi ministrów. — Mini­
sterstwo dóbr państwa powzięło zamiar założenia 
instytutu geologicznego, dla badania składu grun­
tu we wszystkich prowincjach, wchodzących w 
państwa.

Proces Sankowskiego, jak donosi telegram 
Dniewnika, już się ukończył ; toczył się przez 
dwa dni: 16. i 17. b. m .; wyrok niewiadomy. 
— W  skład sądu senackiego nad 22-ma (proces 
Trygoniego) wejdą pomiędzy innemi senatorowie 
Sinicyn i Biełostockij. — Skarga skazanych 
j. Mrozińskiego, Fursowa i Teglewa, podaiia do 
departamentu kasacyjnego senatu, ma być rozpa­
trywana przy drzwiash otwartych.

Wszyscy czynownicy, zamięszani w sprawę 
łahiszyńską b. gubernatora mińskiego, Toharewa, 
zostali wypędzeni ze służby, — Nie iepszy, jak 
się zdaje, los spotka, i p. Skaratina, b. guberna­
tora kazańskiego, obwinionego o liczne nadużycia 
władzy; akt oskarżenia w sprawie jego został 
już doręczony departamentowi kasacyjnemu senatu 
do spraw kryminalnych i proces wkrótce się roz­
pocznie przy udziale ławy sędziów przysięgłych, 
ale nie wiadomo czy przy drzwiach otwartych, 
czy zamkniętych, dodaje Dni* wnik.

Znów odbyto kradzież grosza publicznego; 
odznaczyli się tym razem czynownicy kasy gu- 
benralnei w Kutaisie, za Kaukezem, rozdzieliwszy 
pomiędzy siebie 20.000 rubli skarbowych.

W iltńkij W%<stnik odbiera wiadomość z Pe­
tersburga, że przy układaniu budżetu na rok bie­
żący, rząd powykreślał rozmaite bardzo znaczne 
kwoty, jakiemi dutąd wspierał gubernje , zwalając 
wydatki, jakie ztąd pochodziły, na ziemstwa, Tak 
naprzykład koszta utrzymania dróg bitych, pono­
sić będą ziemstwa itd. Pytanie tylko, zkąd ziem­
stwa wezmą na to pieniądze, gdy jak wiadomo, 
stan ekonomiczny kraju coraz się więcej pogor­
szą. Zarządy miejskie również zostały dotknięte 
systemem oszczędności; bardzo wiele miast odbie­
rały subsidja, dziś ograniczone zostały takowe do 
minimum konieczności.

Według korespondenta dziennika Lewego 
Wrtmia, przedsiębiorca kolejowy Polakow otrzy­
mał pozwolenie na wybudowanie k o l e i  ż e l a ­
z ne j  w g u b e r n j i  P o d o l s k i e j ,  poczynając 
od stacji kolei odeskioj, Zmerynki i Trościaniec, 
do oampola nad Dniestrem, w wymienionych 
wsiach bowiem znajdują się olbrzymie cukrowar- 
nie. Porozumiał się przytem Poliakow z zarządem 
Towarzystwa żeglugi parowej i handlu, istnieją­
cego w Odesie pod dyrekcją admirała Czychaczo- 
wa co do przysposobienia koryta rzeki Dniestru 
do żeglugi parowej; Towarzystwo zajęło się gor­
liwie oczyszczeniem rzeki tak, ażeby parostatki 
mogły chodzić od ujścia Dniestru do morza Czar­
nego aż do Mohylewa, mil około 20 od granicy ga­
licyjskiej.
m m rn m m a m m m a m sm m iim a m m sk

K R O N I K A .
Lwów, 23. stycznia.

Wiadomości osobiste. Na objedzie u cesa­
rza dnia 19. bm. byli między innymi: książę Kon­
stanty C z a r t o r y s k i  i hr. A. Jaxa C h a m i e c . — 
Poseł Ignacy K a m i ń s k i  ma się lepiej. Pomimo, 
że słabość jeszcze nie ustąpiła, gorliwy poseł uczę­
szcza na posiedzenia izby. — Władjsłav hr. S t a ­
d n i c k i  umarł 18. bm. w Wiedniu. Zmarły pocho­
dził z tej linji Stadnickich, w której posiadaniu zo­
stawały dobra Żmigród i Trzcienica, urodzony z 
księżniczki Jabłonowskiej, ożeniony z Adelą hr. Sta- 
rzeńską, był bratem zasłużonego historyka Kazimie­
rza hr. Stadnickiego. Hr. Władysław Stadnicki był 
członkiem rady nadzorczej kolei Karola Ludwika i 
oJ wielu lat mieszkał w Wiedniu. — W  sobotę 
zmarł w Uśoiu nad Seretem właściciel dóbr Tytus 
K o m a t .  —  Praktykant konceptowy, Eugenjusz 
Z u c k e r - G i z o w s k i ,  we Wiedniu, mianowany zo­
stał koncypjentam w Opawie. — Prezydent Wei -  
g e 1 powrócił do Krakowa. —  Władysław K a c z a ­
n o w s k i  został mianowany koncypjentem w Seraje- 
wie. —  Znany filolog T h u r s t ,  autor dzieła p. t. 
„Studja nad Arystotelesem", zmarł w Paryżu. —  
W  Iiellcs zmarł dyrektor wojskowego instytutu kar- 
tograncznego Adam.

N abożeństwo za poleg łych  w powstaniu 
1863 r. odbyło się w świątyni izraedukiej tego tuku

z nadzwyczajną uroczystością. Świątynią była lite­
ralnie przepełniona publicznością cnrześciańską i ży­
dowską Komitet młodzieży utrzymywał wzorowy 
porządek, a całe wnętrze świątyni było wspaniale 
oświetlone. Nabożeństwo rozpoczął przy pomocy p. 
Wolfa, odczytującego ustępy biblji, naczelny kantor, 
p. Edward Darewski, odśpiewaniem pse.imu Dawida 
z muzyką Mendelssohna. Powtóre, przed odsłonieniem 
tory p. Darewski odśpiewał, z towarzyszeniem chó­
ru, własnej kompozycji melodję żałobną, odznaczającą 
się artystycznym i wzniosłym nastrojom. Po odsło­
nięciu tory podług rytuału hebrejskiego rozległ się 
uroczyście w polBkim języku kyifin ułożony i odśpie­
wany przez p. Darewskiego, który zelektryzował 
całą publiczność. Modlitwa brzmi jak następuje:
„Przed tron Twój Panie kornie się scLylamy. 
Władco potężny, ze łzami błagamy,
Daj moc Twym wiernym gdy z sił opadają.
A  wrogi nowe im ciosy zadają.
W  grobach, więzieniach, kwiat polskiej młodzieży; 
Beszta się tnła w pielgrzymiej odzieży;
Zagój, o Boże, rany przez Twe leki:
Poległym braciom daj chwałę na wieki!"

Po silnym akordzie na Amen odpowiedział chór 
po hebrejsku, poczem znów p. Darewski odśpiewał 
prozą modlitwę, poświęconą pamięci poległych bo­
haterów.

Komitet balu na dochód funduszu pomnika 
Mickiewicza, wyznaczył dzień balu na 16. lutego 
i rozwinął już czynność bardzo ruchliwą. Jutro za­
czyna spraszać gospodynie i rozsełać zaproszenia, 
tudzież karty honorowe. Bal odbędzie się w lokaj - 
nościach kasyna miejskiego, odstąpionych przez za­
rząd pod warunkami bardzo łatwemi, a p. Woliński 
podjnł się udekorowania sali balowej bezpłatnie, za 
zwrotem tylko kosztów przewozu kwiatów. Uprzej­
mość tu, z którą się komitet na każdym kroku spo­
tyka i zainteresowanie się publiczności lwowskiej 
tym balem , każą słę spodziewać, źe bal na docnód 
funduszu Mickiewicza będzie najświetniejszym w tym 
karnawale i przyniesie znaczną kwotę na ten cel 
patrjotyczny.

D la  W arszaw y. Polskie grono artystów w 
Monachjum, pod wrażeniem opłakanych wypadków 
w kościele świętokrzyzkim, postanowiło przyczynić 
się chwalebną ofiarą do pomnożenia funduszów na 
rzecz pozostałych rodzin i w tym celu ułożyło al­
bum własnoręcznych rysunków, które w tych dniach 
nadesłane będą do Warszawy, W  albumie tym znaj­
dą się prace wszystkich bez wyjątku rodaków na­
szych, począwszy od Brandta, a skończywszy na 
najnowszym adepcie sztuki; wszyscy najchętniej zło­
żyli daninę swego talentu. Pierwszą kartę albumu 
zapełniły podpisy. Niewątpliwie interesujący ten 
zbiorek znajdzie chętnego nabywcę pośród naszych 
miłośników sziuki ojczystej.

f  A d o l f  M ittlg , zecer Dziennika Dolskugo, 
umarł dziś w 31 roku życia. Towarzysze pracy ce­
nili go i kochali.

D rnżnyJ ły ch w la r , akademickie stowarzy­
szenie rusińskie, żegnało trzech swoich członków, 
którzy jako rezerwowi oficerowie, opuścili Lwów, 
udając się na terytoijum okupacyjne.

K onfiskata  Wczorajszy Nr. 4 Różow go 
Pominą został skonfiskowany za artykuł o p na­
miestniku.

Jenerał u.1 k om en da  zapytała się w porożu 
mieniu z zarządem magazynów wojskowych; wiele 
rzeźników i markietanów ze Lwowa może w razie 
mobilizacji przyłączyć się do armji.

Z a tw ierd zen ie  wy b o i u Cersrz zatwierdzi! 
wybór Walerego Brzozowskiego, właściciela dóbr, 
na prezesa, a Piotra Barbarzyńskiego, właściciela 
dóbr, na zastępcę prezesa rady powiatowej w Pilznie.

T artak  p a r o w y  w O lszan icy , stacji kolei 
węgiersko-galicyjskiej, będ.,oy dotąd własnością pana 
Adolfa Kroebera z Monachium, nabył na własność 
p. Mojżesz Schifler, właściciel kilkn realności w na­
sze* mieście za uenę 68X00 złr. P. Kroeber, tak 
jak wielu innych jego ziomków, co to sądzą, iż 
w naszym krajn z łatwością zrobią olbrzymie ma 
jątki, ponosił od kilku lat znaczne straty, do któ­
rych przeważnie przyczyniła się stagnacja w handlu 
d. zewem i obniżenie cen tegoż przez zbyt nagłe 
wycinanie i sprzedaż lasów we wschodniej Gali_ji.

{San.)
f> y baz in sp ekcji c k d y re k c ji  p o llc j)

z dnia 22. stycznia. Skradziono pann E. T. z knchni 
domu 1. 7 ul. Kurkowa ciemne palto zimowe, surdut 
zimowy koloru niebieskiego, frak, zegarek srebrny 
z łańcuszkiem i 1 parę kolczyków w łącznej wartości 
70 zlr. Straż policyjna aresztowała Julię K. wraz 
ze skradzioną pani L. K. chustką, znanego złodzieja 
Schuiima Lechnera i Nechę Schlesinger ze skradzio- 
nemi rzeczami a Z. K. na kradzieży kieszonkowej — 
Złożono w policji znalezioną złotą branzolete wysa 
dzaną granacikami, dużą zimową chustkę koloru po­
pielatego i ręczny kuferek powleczony płótnem.

Tarnów 22. stycznia. Za ofiary z roku 1863 
odbędzie się d. 23. stycznia, w kościele OO. Ber 
nardynów nabożeństwo żałobnę.

tac róża n k a  21. stycznia. Mimo silnego dąże­
nia ludzi dobrej woli i ciągłego przypominania pra­
wie wszystkich pism krajowych, o konieczności pod­
niesienia oświaty ludowej, u nas zupełnie inaczej 
tę rzecz się bierze. Tutejszy nauczyciel, człowiek 
młody, mający za wiele dzieci, uczęszczających do 
szkoły, zupełnie nie odpowiada swojemu zadaniu. — 
Dzieje się to tem bardziej, źe nauczyciel zbyt wiele 
czasu poświęca zabawom, wycieczkom i jarmarkom. 
Nauczyciel znajduje podobno więcej upodjbania w 
jeździe konnej , niżeli w spełnianiu swej powinności. 
Ztąd też po ścisłem obliczeniu czasu nauki wypada, 
że wynosi on co najwięcej pół roku. Drugą połowę 
marnuje się na dodatkowe feije.

Mim i kilkakrotnych upomnień przewodriczącego 
szkoły i odnoszenia się tegoż do Bady szkolnej okrę­
gowej w Brzeżanach, z prośbą o zmianę nauczyciela, 
do dziś skutku nie ma.

Jeśli to tak trudno zapobiedz złemu, dać innu- 
go, godniejszego nauczyciela, to chyba lepiejby było 
szkołę zamknąć. Dotychczas istniejąca nie przedsta­
wia żadnych moralnych korzyści.

’Ł T e d n a je c  prostują podaną n nas wiadomość 
o rewizji nak! idu książek Dosinczuks. i Hessla o 
tyle, że nie zualeziono tamże żadnych broozur so 
cjaiistycznych. Chciano się tylko przekonać, czy 
w rzeczonym składzie znajduje- się dostateczny za­
pas książek szkolnych.

b am b or 17. stycznia. Przed paru dniami wy­
darzył się w tutejszej okolicy smutny wypadek. We 
wsi Bereźnicy, o milę od Sambora oddalonej, wściekł 
się u pewnego właściciela łańcuchowy pies. a ze­
rwawszy się z łańcucha, pokaleczył w Bereźnicy 
siedm osób i kiiha psów. Potem popędzi!' dc pobli­
skiej wsi Kobło, gdzie znów pokąsał dwoje ludzi i 
ośm psów, między temi trzy psy łańcuchowe we 
dworze. Klucznica szła właśnie do dojenia toów

z latarką wieczór. Szalony ów pies, mając ciągle 
kawałek łańcucha na obróży, skoczył do niej i wy 
rwał jej latarnię, tym też sposobem uratowała się 
od niechybnego pokąsania. Dalej z Kobła pobiegł 
do pobliskiej wsi Wola Koblańska, tam wpadł do 
karczmy i okropnie pokaleczył żydówkę. Lekarz po­
wiatowy, dr Jendl (Krakowianin), ma wiele trudów 
i pracy z powodu tego wypadku, bo musi z żandar­
mami jeździć po wsiach, ludzi pokaleczonych rewi­
dować i do szpitalu odsyłać, psy zas pokąsane pod­
dawać egzekucji. Zastanawia bardzo, że ten nader 
przykry i niebezpieczny wypadek wydarzył sie wśród 
zimy. Mówią głośno, że jakaś choroba na psy i nie- 
rogaciznę, daje się tu spostrzegać od paru tygodni.

Warsz wa 21. stycznia. Nową zmianę na gor­
sze przedstawia urzędowy wykaz łóżek wolnych w 
szpitalach. Jest mianowicie wolnych w szpitalu Dzie­
ciątka Jezur' łóżek 23, św. Bocha 2, pi zkim 7, 
żydowskim 31,. przy domu przytułku i pracy 53. 
W  szpitalach św. Ducha i św. Łazarza wszystkie 
miejsca zajęte.

W  tych dniach przybył do Warszawy p. Juljan 
Fałat, znakomity akwarelista, cieszący się w sferach 
artystycznych niemałym rozgłosem.

Sądzenie spraw o zaburzenia na ulicach War­
szawy, po jednodniowej przerwie odb; wało się w 
dalszym ciągu w dniu wczorajszym. Sędzia Dobro­
wolski osadził 7 tylko spraw, do których wpływało 
110 obwinionych. Sześciu zostało zupełnie uwolnio­
nych, reszta poskazywana na karę najwyżej 2 ty­
godnie aresztu wynoszącą. SędziE bar. Kleist osądził 
41 obwinionych, z których czterej zupełnie zostali 
uwolnieni.

W  szeregu odczytów, mających się urządzić na 
dochód osad rolnych, między innymi prelegentami 
zabiorą głos profesorowie uniw. krakowskiego Józef 
Szujski i Stan. hr. Tarnowski, oraz dr Oskar Fa­
bian ze Lwowa.

Celem poparcia sprawy oświaty ludowej mają 
być utworzone w rozmaitych miastach dla każdej 
szkoły osobne kuratorja, w skład których wejdzie 
personal nauczycielski, opiekun zakładu i osoby pry­
watne; kuratorja te, jak donoszą gazety petersbur 
skie, będą miały staranie o materjalnn powodzenie 
szkoły, o otwieraniu nowych zakładów, a przede­
wszystkiem o szerzeniu oświaty między ludem.

W iedeń 21. stycznia. Nowe przepisy ostrożno­
ści i zarządzenia, wydane dla teatru na Josefstadt, 
zawierają 66 punktów. Są one w głównym zarysie 
takie sama, jak te, które dawniej wydano dla teatnr 
„an der Wien."

Donosiliśmy już, że komitet zamierzający urzą­
dzić przedstawienie na rzecz ofiar katastrofy war­
szawskiej , postanowił rzeczone przedstawienie odło­
żyć aż do chwili, w której pani Modrzejewska bę­
dzie mogła przybyć do ATi idnia. Mamy nadzieję, źe 
znakomita nasza artystka nie odmówi współudziału, 
a przekonani jesteśmy, że w Wiedniu świetny udnie- 
sie tryumf.

Prezydentem dyrekcji policji wiedeńskiej został 
mianowany dotychczasowy radca namiestnictwa, Ka­
rol Krticzka v. Jaden. ^inany on jest powszechnie, 
jako bardzo gorliwy i sprytny urzędnik.

P raga  20. stycznia. Dr. Karol Weinert, eme 
rytowany audytor jeden z najzamożniejszych wło- 
ścicieli domów, został znaleziony bez życia Sądzą 
powszechnie, że sam sobie życie odebrał. Powodem 
mi iły być straty pieniężne na giełdzie.

C yrk  h rem bsern  zgorzał w Bukareszcie dn. 
19. bm. Dziś dochodzą nas o tem następujące szcze­
góły : Około północy wyDuchł ogień z taką gwałto­
wnością , że o ugaszeniu go nie można było nawet 
myśleć. Z trudnością nie do opisania udało sie część 
koni ocalić; 18 koni zginęło w płomieniach. Okropne 
rżenie koni mięszało się z przeraźliwem wyciem zwie­
rząt w pobliskiej menażerji. Musiano całą uwagę 
zwrócić na dzikie zwierzęta, ażeby w trwodze nie 
wyłamały klatek i nie rzuciły się na miasto. Nie 
wiemy dotąd, ile jest prawdziwą pogłoska, że w o- 
gniu zginęła pierwsza woltyżerka i dwóch jezdźow.

Straszny wypadek. We wsi Bleszew pod 
Częstochową, w nocy ze środy na czwartek zeszłe 
go tygodnia, wszczął się pożar w domu leśniczego. 
Płomienie tak gwałtownie ogarnęły cały budynek, 
iż oprócz leśniczego, nikt już nie zdążył ujść z ży­
ciem i spaliło się cztery osoby, a mianowicie ż ma 
i dziecko leśnika, uraz dwie służące. Przyczyną po- 
ża.u mogło być podpalenie dokonane przez złodzie 
jów leśnych, pałających ku leśniczemu zemstą.

4500  n orKOn c n i r n  zgorzało podczas poża­
ru tabryki cukru w Fresnoy. Szkodę obliczają na 
60j),0uĆ franków.

L fiu d erban k  zakupił od Botszyldów wielki 
kawał ziemi przy Hohenstaufengasse za 300,000 zł. 
Grunt ten ma być użyty pod budowę gmachu dla 
Lfinderbanku.

Z »m aeh  na tureckiego ministra wojny usiłował 
wykonać dnia 17. bm. jeden z oficerów. Aresztowa­
no go natychmiast i pizekonano się, że ma obłą­
kanie.

E lektryczne ośw ietlenie kanału suez- 
kil-gu. Dzienniki angielskie donoszą,, że towarzy­
stwo akcyjne kanału suezkiego zamierza cały kanał 
oświetlić lampami elektrycznemu ażeby w ten spo­
sób umożliwić komunikację.

Hrabia f . l  szerzeni banknotów . Z Lubiany
donoszą o aresztowaniu nraDiego LichtenbtrgE za 
wydawanie fałszywych tysiączek. Hr. L. usiłował 
zapobiedz aresztowaniu otruciem się, czemu wszakże 
zdołano jeszcze wczas zapobiedz.

K arnaw ał 1 cena m a. W  Agnonie we W ło­
szech skonfiskowała policja plakaty, donoszące, że 
pewien komitbt zamierza dla uświetnienia k r ó l a  
k a r n a w a ł u  dac bal. Policja tłumaczyła się ko­
mitetowi, iż nie uznaje innego króla prócz tego, 
który rządzi całym krajem, mianowanie prźeto kar­
nawału królem, jest przestępstwem.

Żegtnga w zim ie. Wisła w styczniu zazwy­
czaj skuta lodowym pancerzem , w tym roku toczy 
spokojnie swe fa le , w skutek czego przerwąna na 
jakiś czat żegluga napowrót wznowioną została. Od 
tygodnia blisko kursuje statek pomiędzy Płockiem 
a Włocławkiem, i dopóki temperatura obecna trwać, 
będzie , nie przestanie na tej przestrzeni kursować 
stale. Dzieje się to wówczas, gdy w Ameryce panują 
mrozy, jakich dawno tam nie pamiętają, gdy Missi- 
sippi i Missuri pokryte są lodbm , gdy wreszcie w 
stani Jowa lód burzy most kolęjowy, mający 300 
stóp długości.

Znów  teatr omal nie uleg! pożarowi: W  Bu­
kareszcie w ubiegłą śiodę podczas 2go aktu „Bober- 
ta djabła ‘ wykucnł ogien na s 'enie. Hasło do ogol 
ncj ucieczki dała orkiestra. W  jednej chwili publi­
czność rzuciła się do wyjść, a niektóre osoby w lek­
kich odzienich opamiętały się dopiero, ubiegłszy parę 
u lic, że warto się przekonać, czy teatr stoi rzeczj- 
wiście w płomieniach. Tymczasem na scenie otwarto 
niezwłocznie hydranty, t ak , że spłonęło tylko parę 
kulis i przedstawienie po krótkiej przerwie rozpo­
częło się dalej. Wypadek w Bukareszcie dowodzi,



te  nożna uratować teatr nawet podczas znajdowa­
nia się widzów w sali, byle ratunek był szybki i 
zręczny.

Podróżni Żalą się, że przy pociągach pospie­
sznych kolei Iwowsko-czerniowieckiej jest tylko jeden 
wóz II klasy. Sadzimy, że dt-rekcja usunie tę nie­
dogodność , co zresztą nie przedstawia zbyt wielkich 
trudności.

O wielkim pożarze donosi telegram z No­
wego Jorku. Zgorza}y olbrzymie rafineije cukru fir­
my Havemeyer & Eder, w Willamsburgu, na Long 
Island. Szkody zrządz me pożarem wynoszą 7 1/2 mi- 
ljonów franków.

Zaginionego balonu „Saladin", oraz aero- 
nanty Powella, nie znaleziono dotąd najmniejszego 
śladu, mimo, iż całe pobrzeże angielskie przeszukano 
sieciami i kotwicami holowniczemi; dano więc pokój 
dalszyn poszukiwaniom.

Tymczasem donoszą z Barcelony, że pod Pedro- 
so (w prowincji Galicja) znaleziono zwłoki Powella, 
wraz ze szczątkami balonu. O ile ta wiadomość jest 
prawdziwą, nie wiadomo, gdyż sprzeczna zupełnie z 
podauą powyżej ze źródeł angielskich.

Kolej p rudnio * a Pacific, czyli Oceanu Spo­
kojnego, mianowicie z Nowego-Orleanu do San-Fran- 
cisco , oddaną została w tych dniach do użytku po- 
wszecunego. Nowa ta droga komunikacyjna jest naj­
krótsza względnie linją komunikacyjną między An- 
glją a wybrzeżem Oceanu Spokojnego , i może mia­
nowicie w wysokim stopniu przyczynie się do tern 
większego jeszcze wywozu zboża z Ameryki do 
Europy.

Ludność Nowego Jorku. Według ostatnie 
go obliczenia ma Nowy Jork 1,206.220 mit szaańców 
Z  tych wypada 727.629 na ludność rodzimą, 18.952 
murzynów, 29.767 Anarlików, 198.595 Irlandczy­
ków, 8683 Szkotów, 9910 Francuzów, 12.223 Wło 
chów, 9020 Polaków, 4551 Moskali i 153.482 
Niemców.

Dziś notujemy za 100 kilo loco Lwów: pszeni 
ca czerwona banatka złr. 10’25-— 1T25 i 9 '50— LI] 
biała 9— 10*75; żyto 6*50— 7*50; owiec 5— 6 2 
groch Wiktoija 9 - 1 0 ,  drobny 6— 7;  rzepak 12 d 
12-75; koniczyna 30— 60; spirytus na termina 29*5 
za 10,000 lt. pret.

Lwów 21. stycznia 1882.

łiotatla iirtFstrczne. literackiu i naukowa
Teatr. Dziś w poniedziałek dnia 23. stycznia 

„Wojna podczas pokoju", komedja w 5 aktach G 
Mosera i F. SchBntana, p-zekład S. Leszczyca.

H istor ja  po KM anta z r  1863. Donieśliśmy, 
że jedna z firm księgarskich oddała do druku „Hi- 
storję powstania z r. 1863.“ Jest nią Księgarnia 
Polska. Sądzimy, że wiele rozpisywać się o potrze­
bie takiego dzieła byłoby zbytecznem. Powinniśmy 
czcić i kochac wszystko, co było wynikiem gjrącego 
uczucia miłości ojczyzny; powinniśmy uczyć się z 
tegu, co było dobrem i naśladować j e , nieszczęścia 
powinni nam być przeHtrogą, Historja ostatniego po­
wstania zawiera wiele, bardzu wiele takich poucza­
jących przykładów. Nie wątpimy, że piękna myśl, 
podjęta pmez wydawcę, znajdzie poparcie ogółu.

J tD c h
O tw srt I p ierw sze j cz y te ln i , urządzonej 

i taronioiL towarzystwa oświaty ludów ej, odbyło się 
wczoraj w południe przy ulicy Balonowej pod 1. 1. 
W  lokalu ofiarowanym s l a l e  na u ż y t e k  c z y  
t e l n i  przez własc. fabryki machin, p B. Deskura, 
zebrała się publiczność licznie. Uroczystość zagaił 
prezes towarzystwa, di. K n b a l ą ,  podnosząc cele 
towarzystwa potrzebę oświaty w jak n a j r o z l e  
g l e j s z y c h  rozmiarach, „gdyż tylko oświecone spo­
łeczeństwo może mieć prawo do bytu samoistnego". 
Następnie przemówił w duchu patrjotyczno-religij- 
nym ks. F o r m a  ni usz,  proboszcz u św. Marcina, 
zwracając gorące słowa zachęty do młodzieży rze­
mieślniczej, by garnęła się do czytelni.

Z  kolei przemówił p. D e s k u r na temat ró 
wności wpzystkieh stanów.

W  końcu mówił Aleks. B e d n a r o w s k i ,  mło­
dy robotnik warstatów p. Deskura, imieniem swoich 
towarzyszy. Mowa ta pełna skromności a serdeczna 
wywołała silne wTażenie. Treść jej podajemy.

„Pozwólcie bjm i ja  w imieniu polskich robo 
tników objawił zdanie nasze, gdyż i my Polacy, 
chociaż niżej postawieni na stopie wykształcenia, 
1 my mamy ideę, do kturei lgniemy. Tą ideą pol- 
kość. Wzniuśle powiedział p. Deskur: „Panowie 
b r a c i a ,  i ja  ośmielam się powiedzieć b r a c i a  
kochajmy się. Lecz by przyjść do tego punktu, 
aby z utwartem sercem podał jeden drugiemu rękę 
trzoba nam jedności. Dziś właśnie nadaje się taka 
sposobność zawiązania jej w tem oto kółku, gdzie 
same polskie biją serca, w tej czyielni, którąście pano­
wie raczyli założyć. Bierzmy więc koledzy to, co nam 
sz. panowie dają. zagrzewając drugich, aby wraz 
z nami nakarmiali ducha owym pokarmem, który jest 
niezbędnym dla każdego polskiego robotnika, a tak 
kształcąc serce i umysł, poznamy bliżej ową ideę, 
ów pacrjotyzm, do którego obecnie tylko instynktowo 
dążymy. Tak kształcąc umysł i seree, będziemy także 
mogli daleko łatwiej dojść do doskonałości w każdej 
gałęzi prac lu.szycn. Jeżeli się kształcić będziemy, 
wywalczymy tuoie także i lepszy niż dotąd byt ma- 
terjalny, poznamy własną godność, poznamy prawa, 
które nam przysługują, obowiązki, które na nas 

' ciążą. Tem Barnem damy dowód, że serca polskich 
robotników nie są zamunkte w żelaznej szkatule, 
ż e  do n i c h  t y l k o  p r z j - j a ź n i e  z a p u k a ć  
t r z e b a , a z  p e w n o ś c i ą  p r z y j a ź n i e  s ię  ode  
zwą.  Ssanownym założycielom czytelni i p. Desku 
rowi składamy podziękowania za okazaną gorliwość, 
zą przyjaźnie podaną nam dłoń, niech Bóg błogosła­
wi zami&rora waszym. Takich mężów, jak szan. pp. 
założyciele, da,i Boże jak najwięcej, pracujcie dla 
dobra kraju w tym kierunku, a polscy robotnic; 
pewnością w tyle nie pozostaną.

Walne zgromadzenie straży ogniowej oc 
tniczej Sokół odbędzie się w niedzielę dnia 29. s; 
cznia rb. w sali gimnastycznej towarzystwa „ 
koła" ni. Kurkowa 1. 7 o godz. 3ej po południu, 
któro wydział członków honorowych, wspierając; 
i czynnych zaprasza.

Przegląd polityczny.
Lw ów  23. stycznia.

Namiestnictwo uznając użyteczność regulacji 
rzeki Wisłoka mijdzy Beskiem a Krościenkiem, 
przyrzekło wyjednanie subwencji państwowej, sto­
sownie do uchwały sejmowej, ale za warunek sta­
wia wypracowanie szczegółowych planów, ich 
zatwierdzenie przez władze polityczne, wreszcie 
prawomocne zorganizowanie się spółki wodnej, 
stosownie do przepisów ustawy wodnej.

Wydział krajowy asygnował subwencję 
1000 złr. komitetowi wystawy rolniczej w Prze­
myślu.

Wyjaśniają się i u ż  powoli sekreta rozruchu 
południowo-słowiańskiego. Dymisjonowany metro­
polita serbski, Michał, jeden z głównych matado­
rów rusofilskich , tudzież Risticz , zebrali 240,000 
franków w Serbji, a nadto otrzymali od panslawi- 
stycznego komitetu w Moskwie 24,000 dukatów 
na to, aby wywołaniem gerylasówki w krajach za­
branych , zmusić Austrję do opuszczenia Bośnji i 
Hercogowiny. Uwięziony w Tryeście Matanowicz 
pośredniczył pomiędzy nimi a powstańcami. Sły­
chać, że w Zagrzebiu wpadnięto na ślad zbierania 
składek, i wytoczono surowe śledztwo.

Rekonesanse stwierdziły, że powstańców wszy­
stkich jest dotąd około 2000, i że resursy swoje 
czerpią z Czarnogóry. Obecnie ma być przerwaną 
wszelka komunikacja pocztowa i telegraficzna po­
między Dalmacją a Hercogowiną, a nawet w wielu 
punktach Bośnji (np. w Liwnie i Rogatycy) fer­
mentacja jest widoczną, choćby nawet nie jedno 
przesadzono. Pomiędzy 8 wypadkami starcia, któ­
re raport urzędowy przytacza (powyżej), nie znaj­
dujemy wypadku połączonego z wymordowaniem 
czterech żandarmów, którzy uwięziwszy dwóch 
agitatorów (Starjewicza i Angielicza), zostali nie­
daleko Trebini na gościńcu napadnięci przez Os­
mana Bega, i ten odbił jeńców. Rowaczewicz, 
wódz Hercogowińców, miał istotnie dniu 9. bm. 
być obecnym w traktjerni metkowickiej, podczas 
gdy w niej zabawiało się wielu oficerów austrja- 
ckich. Następnej nocy zaś oddział jego napadł na 
osadę Widogór.

Jest mowa o tem , aby austrjackie wojska 
mogły się wsunąć pomiędzy Czarnogórę a Her- 
cogowinę , ale to uważają za niemożliwe do wy­
konania.

•pordttig zaprzecza jakoby w potyczce pod Bile- 
kiem armia straciła 65 Judzi, tudzież wiadomości
0 zamierzonym przechodzie wojsk austrjackich 
przez Czarnogórę, gdyż rzut oka na kartę przeko­
nuje, że byłoby to zupełnie niepotrzebnem.

(D.) Hledeń 23jvstycznia. Komisja prawni­
cza Izby poselskiej wybrała posła M a d e j s k i  e- 
g o sprawozdawcą o wniosku rządowym, tyczącym 
się postępowania przy uznaniu osób zaginionych
1 nieobecnych za zmarłych i postępowania dowo­
dowego w takich sprawach.

* fedeń 23. styczni i. Prezydjum Tzby posel­
skiej postanowiło odbyć podczas obrad delegacyj 
wspólnych tylko jedno posiedzenie. Po zamknięciu 
delegacyj nastąpi natychmiast rozprawa budżetowa.

(R.) W iedeń 23. stycznia.. W sobotę odby­
ła komisja parlamentarno, wszystkich klubów'pra­
wicy posiedzenie, które trwało od godziny 7. do 
10. Naradzano się nad projektem reformy wy­
borczej Z e  i t h a m m e r a .  Wszyscy zgodzili się 
na to, że .przeprowadzeniejej jest najważniejszem 
zadaniem prawicy.

(R.) W iedeń 23 stycznia. O obradach Koła 
polskiego z dnia 19. bm. dowiadują się jeszcze, 
że sprawa Hniliezek była wprawdzie poruszana, 
lecz dla braku faktów, mogących służyć za pod­
stawę do interpelacji, więc bez postawienia wnio­
sku pozytywnego proszono prezesa dr. G r o c h o l ­
s k i e g o ,  aby w sprawie tej prosił rząd prywatnie 
o wyjaśnienia.

Paryż 22. stycznia. Komisja z 33 przyjęła 
24 głosami naprzeciw 3 rezolucję oświadczającą, 
*że istnieje powód do rewizji konstytucji. Gam- 
ietta oświadczył, że wszystko, cokolwiek kongres 
ly uczynił na własną rękę bez porozumienia się 

Izbą byłoby bezprawnem, a kongres stałby się 
ewolucyjnym. Słychać, że rezolucja, powzięta 
^'.ez komisję z 33, niezadowoliła gabinetu, jak- 
olwiek zdaje się ona przyznawać potrzebę czę­

ściowej rewizji konstytucji bo w ten sposób usu­
wa się przyjęcie zasady reformy wyborczej w kon­
stytucji. Oprócz tego uznaje sprawozdanie komisji 
prawa kongresu za zwierzchnicze i nieograniczo­
ne. Kilka dzienników występuje przeciw rezolucji, 
która jest chaotyczna i ciemna.

Telegramy biura koresp.

Jen. Csikos, podkomendny Jovanowicza ma 
otrzymać inne przeznaczenie, a jen. Kober i Win- 
terhalder obejmą komendy brygadne.

W sejmie węgierskim ma dziś Tisza odpo­
wiedzieć na interpelację Helfy’ego w sprawie ro­
zruchów południowo-słowiańskich.

Członkowie komisji oszczędnościowej będą mia­
nowani dopiero Da propozycję Hohenwartha.

Burmistrz wiedeński Newald, ma stanowczo 
ustąpić. Centraliści kandydują już na jego miejsce 
Józefa Koppa lub Chlumetzliyego.

Kongresowi serbskidmu ogłuszono nominację 
patryarehatu óngyelicza.

Stanowisko Gambetty i całego gabinetu jest 
zachwiane. Komisja bowiem parlamentarna, wy­
brana do rozbioru jego wniosku o rewizję prawa 
wyborczego, oświadczyła się stanowczo przetiwko 
tzw, scrutin de listes, a tylko za częściową re­
wizją konstytucji^

W Paryżu zresztą krach giełdowy bardzo fa­
talnie pokrzyżował usposobienia. Mówią, że na 
samych tylko akcjach Union Generale stracono do 
dnia 20. bm. preszło 300, na akcjach Suezu 550,j 
na kursach renty 300 miljonów franków, Ale 
krach trwa dalej.

W sobotę została zagajoną skupczyna serbska.
W parlamencie berlińskim przy sposobności 

wniosku Buhla o zaopatrzenie skaleczałyeh robo­
tników fabrycznych imieniem Koła polskiego miał 
mowę p. Witołd Skarżyński, którą nawet w kołach 
niemieckich sympatycznie przyjęto,

Telirw własne „ilu Mtap',
Petersburg 20. stycznia (pocztą do 6ranicy). 

Wyszedł nowy numer Narodnuj W oh (nr. 71), 
Najciekawszemi są następujące szczegóły o proce­
sie jen Mrowińskiego. Policja tajna miejska, jako 
instytucja odrębna od żandarmerji, w ciągłej z tą 
ostatnią jest kłótni, a tym sposobem paraliżują 
się działania jednej i drugiej. Istnieje nadto anta­
gonizm między szpiegami i wszelkiego rodzaju a- 
jentami, którzy z obawy, aby jeden drugiemu nie 
wydarł tajemnicy, na której można cos zarobić, 
ukrywają swoje spostrzeżenia przed władzą wyż­
szą. Tak było właśnie z Kibalczycem, mógł on 
być aresztowanym o wiele wcześniej przed 13. 
marca, ale śledzący go szpieg ukrj wał to ze 
względu na swoj interes... i pozwolił spokojnie 
przygotowywać dynami/'. Wykrjto dalej podczas o- 
wego procesu, że z sumy 6U.U00 rubli, pizezna- 
czonej szefowi tajnej policji miejskiej na jej urzą­
dzenie, zgipęło 40.000 rubli.

W iedeń 23. stycznia. Urzędowy raport do­
nosi, że w Dubrawie wybuchły niepokoje; poste­
runek żandarmski w Uiavaticzewie został wyparty 
przez oddział powstańców, około 150 ludzi liczący, 
i cofnął się do Koniey (na granicy bośniacko- 
hercogowińskiej). Pod Wratlem stoi około 1000 
powstańców, w Zagorzu pomiędzy Ulokiem a Ka- 
linowicami około 500 uzbrojonych w karabiny 
Snidera i siekiery. Bandy starają się rozszerzyć 
powstanie.

W skutek napadu na żandarmerję wKalinowcach 
wysłane z Foczy 3 kompanje piech. zastały 19, bm. 
koło Wratla 200 powstańców, którzy się co­
fnęli. Bataljon strzelców, rekogneskując dnia 18. 
bm., w kierunku Uloka napotkał liczne posterunki 
powstańcze i odparł. W Serajewie uroczystość 
jordańska przeminęła spokojnie.

PttersDurg 22. stycznia. Urzędownie ogło­
szona została nominacja jenerała Gurki tymezaso 
wym jenerał gubernatorem Odessy. Muzf.uuisktj 
I  teymph otrzymał pierwsze ostrzeżenie. Krąży 
pogłoska, że jenerał h a u  t f  m a n n wypracował 
projekt kolei do Taszkendu. Według U u i u po­
stanowił rząd wysłać do wszystkich trzech pro- 
wincyj bałtyckich senatorów na rewizję, taką sa­
mą, jaka się już odbyła w innych guberniach. 
Journal St. t  r.ursbowy, mówiąc o składkach an­
gielskich na żydów rosyjskich, powiada, że pod­
pisujący subskrypcję zamiast filantropji spełnili 
czyn antireligijny. Dzienniki angielskie ogłaszają 
o hecach antiżydowskich sprawozdania, które są 
dowolnym wymysłem i dowodzą jasno złej woli 
korespondentów. Zabierano własność, ale nie na­
padano na osoby, wypadki zabójstwa były wyjąt­
kowe. Powodem składek jest widocznie inna za­
sada, a nie litość, pewni ludzie chcieli widocznie 
siać rozdwojenie między społeczeństwem angiel- 
skiem a resyjskiem — inaczej to połączenie kłam­
stwa z filantropią nie da się wytłumaczyć. A może 
być, że jakiemu stronnictwu nie podobały się do 
bre stosunki, jakie łączą Anglję z Rosją od cza­
sów gabinetu G i a d s t o n a ?  Rząd prowadzi śledz­
two w kwestji żydowskiej, niechaj prasa zagrani 
czna oczekuje końca śledztwa

Jraryż 22. stycznia. Ambasada turecka 
zaprzecza formalnie pogłosce, jakoby sułtan za­
mierzał detronizować beja tunetanskiego i za­
mianować jego następcą Aliben kalifa. Również 
zaprzeczają wieści, jakoby proces Roustana miał 
być- przetłumaczony i rozszerzony w licznych 
epzemplarzach w Trypolidze i Tunezji.

bićcw pisze: Uchwała komisji względem nie­
ograniczonej rewezji konstytucji uczyniła rewizję 
niemożliwą, bo senat ją z pewnością odrzuci.

Paryż 23. stycznia. Rokowania Union gene­
rale z instytucjami kredytowemi trwają dalej. 
Union ynurale przedstawiła sytuację finansową i 
przedłożyła księgi. Wynika z nich wprawdzie, że 
dłużną jest wielkie sumy, lecz ma o wiele więcej 
od kulisy do żądania. Instytucje kredytowe mają 
zamiar zaliczyć Union ytntrale potrzebne sumy 
za zabezpieczeniem odpowiedniem ; w skutek tej 
pomocy odroczoną będzie regulacja nowych akcyj 
na dwa miesiące. W nadziei uregulowania swoich 
interesów, zapewnia Union gemmie, że dziś od­
bywać się będą w jej biurach wszelkie wy­
płaty.

T mps donoszą, że cały paryski świat finan­
sowy zajęty jest obmyślaniem środków przeciw 
przesileniu giełdowemu. Nie^ chodzi o rozpamię­
tywanie faktów dokonanych,; lecz o zapobieżenie 
obniżaniu wartości takich papierów, które na to 
nie zasługują, a to nie przez spekulację, lecz po 
moc wspólną. Wyższy świat finansowy stara się 
zachowaniem zimnej krwi przywrócić spokój i za­
pobiegł rozszerzaniu się pożaru. Sprowadzenie 
papierów do ceny w łaściwej, będzie zadaniem o- 
szczędności.

S tam bu ł 22. stycznia. W kołach politycznych 
zapewniają , że Austro-Węgry, W łochy, Rosja i 
Niemcy zamierzają w skuti u najnowszej noty an- 
glo-francuskiej w sprawie egipskiej rozesłać okól­
nik, aby ich milczenie nie było uważanem za po­
twierdzenie tego, iż sprawa egipska należy wyłą­
cznie do Anglji i Francji. — Sułtan nadał au- 
strjackiemu konsulowi jeneralnemu w Kairze, bar. 
K o s j e k , wielką wstęgę orderu medżidżje.

Stambuł 23. stycznia. Na ogólnik Porty w 
sprawie Egiptu odpowiedziały Niemcy, iż przed 
przedsięwzięciem nowych kroków należy oczeki­
wać wyjaśnień wiadomych przez Turcję że strony 
Fiancji i Angli. Ambasador austrjacki podpisał z 
Portą konwencję telegraficzną, co do przesełama 
depesz przez Bośnię.

iti^ym 23. stycznia. Wczoraj odbyło się 
obecności księżnej Madrytu ogłoszenie błogosła 
wionjm L e z z e g o, franciszkanina włoskiego.

Ajencja Stetaniego z Madrytu donosi, że 
jakkolwiek gabinet włoski wdzięczny jest gabine­
towi hiszpańskiemu, że tenże wobec zamiarów hi­
szpańskiej pielgrzymki do Rzymu odebrał jej cha­
rakter polityczny, dał on mimo to do zrozumienia 
wyraźnie, zachowanie rządu włoskiego nie może 
być inne, jak trzymać się skrupulatnie zastosowa­
nia ustaw.

Wiedeń 23. stycznia godzina 10 min. 55. Akcje 
kredytowe 280- , A- glo-Auttr. 100- -, Akcęa banka 
Union 95' , Kolej Karola Lud. 281-—, Polud115'—, 
Renta papierowa —■ —, Listy zastawne gal. benko hiput.
—•—, Galicyjskie obligacje indemnizacyjne — , Gali­
cyjski bank rustykalny —■—, Losy z roka 1864 62' ;0, . 
hapoleondor 9-55. Bubel papier. —■—. Usposobienie : 
słabsze.

Wiedeń 21. stycznia godzina 5 min. 54. Jedno­
lity dłng Państwa w banku 72'85, w srebrze 73'35, Renta 
w złocie 90-25, Losy pożyczki z roka 1860 126-75. Al~je 
bankn wiedeńskiego 800-—, kredytowego 291" Londyn 
120 20, Srebro —-—, Napoleoniror 9 58‘ „ Dukat c o j. 
men. 5-63, 100 marek niemieckich 58'80.

Tsrg ns wsły, W i e d s ń 23. stycznia. (Tele­
gram;. Z zapowiad ziary ;h 2917 przystawiono 2881sztnk, 
ptmięuzy ,Bmi 53u ga.icyjskicb, 1498 węgierskich, 849
memioekicli. Sprzeu- .ano galicyjskie po złr. 50-  ilo
67 - , węgierskie po 64 — do 6l —, niemieckie po 65- -  
60 —. za cetnar i etr.

A. Knyntofowicz & Comp. Cafe Stierbocic.
Telegrafowany kurs wiedeński.

J 21. stycznia. (Z Izby handlowej). I. Akcje
za sztukę : Kolei gal. Kari la Ludwika a 200 zł. 2c8-6o
— 298 60, kolei Lwowsko-Czern.-Jassy lu3  167-50
Banku hipot. gal. 302 — -  3 6 , Banku kredyt, gal.’
260"------2b3 —. II Listy *af*awne na 100 zł. w a'
Iow. kred. gal. zi*m. 5(-|0 100 75 — iOl-7"-. To w. kred' 
gal. ziem. 4u|B 95 90 — 96-90, Tow. kred. gal. ziem.
100 75 — 101-75, Tow. kred. gal. ziem. 4°|0 92-___-
93 —, Banku hip. gal. C°|, 101-------102 —, Banki; hir.
gal 5”/o 99-— — 100 -  , Banku hip. gal. z 5°|„ pi in> 
101-75 — 102 7'i, III. Listy dłużne ua 100 zi. Gal 
zakł. kred. włość. 6% 101 75 — 103 50, ual zakł kred" 
włość. 5°|p 94-50 — 96 —, Ugól. roi. kied. zakł. Ja Gal. 
i Bnk. 6U|0 los. w 15 1. 92 — — 94 —. IV. Obligi za 
100 zł. indermizai yjne galic. 6°|c 99-53 — 101—, Ko-
n.unaine ga] Zakl. .redyt. włość. 6°|0 101- ------ 102-5o
Pożyci.lu kraj. z 1373 6°|0 101 25 — 102 75, Losy miasta
Krakowa 18- - —20- , nosy -n. Stanisławowe 24" —
27 —. V. Monety. Dukat holenderski 5 61 — 5 61, Dukat 
Cesar jki 5 53 — 5-63, Rapoleond-or 9 44 — 9-66, Pul- 
ln porjał rosyjski 9 70 — 9 83, Bubel rosyjski srebrny 
1*52 — 1 -62, Babel ros. papier. 122% — L241/., 100 
marek memiccLich 58-30 -  59 —, Srebro a ICO zł.
—f— ------'—i Kupony w srebrze za 100 zł —■------

’—• (Pierwsza cyfra wszystkich pozycyj znaczy; 
„płacą," drnga „żądają.")

Wiedeń 21. stycznia godzina 2 min. 25. Losy 
kredytowe 174 , Węg. akcje kredyt. 277- —, Akcje anglo-
anstr. 117-—, Akcje bankn Union 116—, Akcje kred. 
Karola Ludwika 282’ , Akcje kolei północnej zS8' , 
Akcje kniei połndniowej 125*—, Akcje koiei Alfóld 1 j 
155 , Akcje kolei Elżbiety 201-—, Akcje kolei Lwowsko-
Czerniowieckiej — , Akcje kolei węg. północno- 
wschodniej 147-—, Wiedeńskie losy 118-—, Akcje kolei 
Budolfa —•—, Akcje kolei Albrechta — , Węgierskie 
obligacje państwa w złocie , Galicyjskie obligacja 
ind' mnizacyjue ■ , Losy regulacji Ci.sy — . Losy 
tnreckie - , Węgierska renta 116-76, Akcje Dankn
związkowego 1 2 ' - ,  Akcje banka obrotowego —■—, 
Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej — , Akcje kolei 
państwowej — , Bnbel papierowy 1 23%, Węgierskie 
losy 110 —. Mark niemiecki —*—. Uspos.: lepsza

Paryż $% Banta 82 15.
B erlin  21. stycznia, godz. 6 min. 54. Bosyjskie 

banknoty 210-—, Akcje kredytowe 605 —, Lombardy 
2 ;1- —, Ĝalicyjskie 122- Kolei Rumuńskiej 6S-—, A i- 
strjackie banknoty 170-—. Po zamknięcin giełdy : kredy­
towe —‘—, Lombardy —■ —.

Telegramy zbożowe z dnia 21. stocznia. —
Wiedeń: Pszenica 12’67 do 12-70 zł, żyto —■— do 
—•— zł., jęczmień — do —•— zł., knkurudza —■— 
do —'— zł., owies —- -  do —•— zł.; okowita pr, 10.000 
liter procent 38 — do 3125 zł. — Budapeszt: 
t-Bzenica 100 klgr (na wiosnę) <2*47 do 12*50 zł., rzepak 
(na sierpień-wrzesień) 135/„ zł.— Berlin: Pszenica żółta 
(na styczeń) 226’ , żyto —'*—, spirytns looo 47 60, 
olej rzepakowy 66 50. — Szczecin: Pszenica —•—, 
rzepik — ■—. — Paryż: mąki 159 klgr. — ■ , olej 
rzepakowy —•—, spirytus —;—. — Wrocław: Pszenioa 
—•—, żyto —L- , owies — , spirytus —•—, kukurudza 
-  •—. Kolonia: Pszenics —•—.

Naft&. Wiedeń 21  stycznia: 15-,/« do 16 %. 
Brema: 7‘25 do —•—. Hamburg: 7-50, na styczeń
7-'0, na luty-ma.zec 7’70. Antwerpia: na sty-- -  -  - ■cz-n j8%. Nowy-York: 7*/«. Filadel

,Wieniec" i „Pszciółka
p i l m a  l ą d o w e ,  1196 1 3 

wychodzą co drugi czwartek, naprzemian. tak, że 
każdego tygodnia rąk prenumeratorów dochodzą. 
Prenumerata całoroczna wynosi tylko 3 złr. w. a. 
Administracja we Lwowie przy ul- Akademickiej 1. 8.

Adwokat Dr. Ludwik Wolski w Wiedniu
poszukuje 1176 S—3

wprawnego koncypienta,
władającego doskonale w mow11 i piśmie tak pol­
skim jaa i niemieckim językiem, nawykłego do 
pracy gruntownej i formy poprawnej, i mogącego 
być rzeczywistem nawet w trudnych i ważnych 

sprawach wyręczeniem.

O Pigułek kataralnych W. Vossa, sporządzonych 
na podstawie nowszych umiejętnych badań, ' »«la janych 
gorąco przez wielu pp. lekarzy, usuwają bowiem pizykry 
katar uusoy-y w kilku godzinach, a ostre katary płucne, 
gardlane i krtaniowe w najk ótstym łagodzą czasie, do­
stać można w. Lwowie s ipt Zygm. Buckera, i 
w apt. „pod złotym słoniem,* w Czerniowcach 
zaś w ap,, Golichowskiego, gdzie '-tże rozdaje 
się bezpłatnie mała broszurka o t« r nowem po.tępo- 
wanin Lczniczem dra med. JńTittlingera.

W  O iĄ tiU  JE D N E J NOCY
wyleczyć można, popękanie tkóry, plamy ozerrone, 

Krostki, Utraje, odmrożenia itd za pomocą 
jp -«v  I S j u l  O lk a  Paryż, Simon,

36 ul, Provenoe. We Lwowie u pp. Mikolascha, 
JahU i Strzyżowi Kiego. l is i 2 24

-zmmmsBES
Do pana Franciszka Jana kwizdy

c. k. hweranta nadwornego w Komenburgn.
Chouiaż jnż użycie jednej flaszki pańskiego płynu 

gośćcowego prawie całkiem usunęło moje cierpień , to 
jednak pr, izę Pana, przysłać mi jeszcze dwie flaszki, 
przyczem oświadczam, że płyn ten jest prawdriwie za­
radczym środkiem na cierpienia gośćcowe.

G r a d • s pod Friesach. Ludni/c Liebmann,
w Karyntji 13. lntego 1881. browsrmk.

Dostać można we wszystkich renomowanych apte­
kach. Główny skład u Franciszka Jana Kwizdy, c. k. 
liweranta nadwornego i aptekarza obwodowego w Kor- 
nenburgu.

Wtt tai wieiu w*próbowany juu  wyśmienity środek

przeciw gośćcowi, i\uMhzmówi i cierpieniom nerwowym,

ń przydaje się także wybomif przeciw zw ich n ięciom , ze> 
t  t. azty /n iea lu  m u z k n łó w  i ż y ł , pr za k rw a w ien iu , 
m " okaleczenia, zu iecza len ia  ik ó r y  następnie p r z j  m iej-

I S k  owych karczach (knrez łydek), boln nerwów, na- 
I -  brzmieniach, które powstają wskutek długiego ban«

dylowania, szczególnie zaś dla wzmocnienia przed i po odby­
ciu wielkich wytęici, po długich marszach i t. d., Jakotei w 

podeszłym wisku przy nadchodzącej niemocy.

Rolnictwo przemysł i handel
Spraw ozduuie B anku ro ln iczego  weLy 

wie. Handel zbożowy w ubiegłym tygodniu był ba 
dzo cichy i jak dziś, nie zanosi się na usposobier 

^pogodniejsze. Nizsze notowan.j. targu nowojorksl 
go , nagromadzone zasoby zboża wszelkich gatunkól 
w mc tg iz ynacb zagranicznych , a mianowicie szwa 
carskich gdzie od niejakiego czasu Rosja południd 
wa ■ofertLmi swemi i dowozami czyni nam poważn
koni

do :

vienurenrję, nie mogą pi zyczynić się do ułatwię 
transt^kcyj zbożowych naszego kraju.

lajcelniejsza tylko gotowa banatka jest łatwj 
ethęcia.

rudukta strączkowe są btz pokupu.

Prawdeiwy dostrć można w na itępują ych składacb ;
We Lwomie en gros: u pp. aptiVsrzy Piolr* MAoiasuha, J. Boise i ,

Ił. Lium nf Ha, Piepess, Z. Buckera, A Sklepmskiego i KalcKst i Krzyżanowskiego, 
w nrakowie en datail: n E. Radlera ap:., W, Bed; a apt., A* Scodleoluegu 
apt, Markiewicza apt., F. SoMerajikieg , apt., C. Wiśmew.kiego apt., en gi M 
JawoMcickiego; w Bełzie n A. Grossa apt. w Brodach a K L. B. Witosła- 
ws.ięgo apt., u Ad lfa InDndera a,t., Ed. Kulaka ap,, Ed. Diszka apt., w brze- 
żarach u Br. Dembińskiego aft., u Jul. Hansberga apt.; w Fr>a:taku u Karola 
Hacrfwsi lego apt., w Hnj atvni« u Witolda Cerskiego apt., w Jaśle u Józefa Stem- 
i ais'' apt., w Jarosławiun W. Bohma upt , ?■ Jaworowie u Wl d. Lachowicza â t, ; 
v K. łomy. u J. Sidcrowic.ea apt. i E. Stenzla apt ; w Nowym iąo*n u W. FiLnek 
r pt ; w Przemyślu n L. a apt,; w Rzeszowie a L. Soheittera & uomp.;
w Sędziszowie n .1 Mizerskiego apt.; w Stanisławowie n aptekarzów A. Amiro- 
wic a i Beja, J. Maiury; w Stry u u Zagórskiego apt., w Tarnopola u Jamro- 
giewic-ra apt. i H. Kahane apt.. w Tarnowie u Waligórskiego apt.. J. Bieda apt. 
t. B;.c-ka apt., W. Móldnera &. Cozt-p,, i Chodackiego apt, w 2ydeozcwie u W. 
Bsnarz* apt.; w Żółk- u A. Dadlocta apt; w Żurawmo >: TottasEOwakiego apt, 
w D ohobyezn n H Blumenfelda apt. ; w Brzesku u J Janoszka apt.

Główny skład u F ru a k ik t, Jana k h h d y ,
c. k. dostawcy nadwornego i aptekarza oDwodowego w Korneuburga.

Cen im jed n ej Jlaemtti X mir. w. a.
iJL Prócz ty dc skład' iw we wszystkich snaozniejwych apteki jh anstro- 

s ęy-erskiej monarohu, które od czaau do < zasu ogłasza ją się w dziennikach pro-
* ińjoańnyoh. 1026 28-  0
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Odznaczenie 11 §
Cztery wielkie medale zasługi 1 list pochwalny ^  

za środki łiygjeniozno-kosmetyozne
mianowicie:

O
W

Bensee, używa się io mycia tt rarzy, ’est nieporównanym środkiem do 
konaerwuws .1, piękności, flakon *0 _i. ’ wa

Balsam J e  Mecca
środek do zachowania wdzięków aż 
jednorazowe użycie 4 złr.

znany powaao- hnie i od wieków wypróbowauy 4 , 
do późnej starości, słoiczek aa

Pomada chinowa, wyrabia się z prawdziwej królowsziej kory chi- bw
wypróbowanym środkiem przeciw wypada- Wnowej 1 jest wybornym

niu włosów. — WzmacL»a"cebulki wł( sowę, pobudza je do eńergi- 
czniejszego odżywiania się i wytwarzania porostu, 80 ot.

Krem glloerynowr. Doskonały tei środek używa się do gojenia 
popękanych rąk, skórę miękczy 1 wygładza, 35 ct.

Krem a bal imem de Mekka, Przywr*' i twarzy przejrzystość, 
delikatność 1 zapobiega tworzenia się znuŵ ozek i wągrów, twar-7. 
odświeża, konserwuje . ozyai ją prawdziwie piękną, 1 złr,

Krem m łgda owy, używa się zamiast mydła, w tym rniauowicie 
raz't, L bJ] skóra pęka lub łuszczy się. Krem migdałowy nadaje skó­
rze miękkość, elastyczność, a oraz znakomicie oczyszcza i wygładza 
skórę, 30 ct.

K r e m  k-oalTr.ij, służ; do wydelikatnienia i wybielenia rąk, usuwa 
czerwoność i ssorstkosó skóry, 80 ct.

Grysik tonie tony jest uardzo dobrym środkiem do mycia twarz > 
i rąk. — Osoby posiadające Bkórę delikatną i zdolną do łuszczenia, 
pękania i czerwienieniâ  jak również do wytwarzani* pryszczy,

y
1 -
y
y

y
p

sJ

1 wągrów, mog„ używać grysiku toaletowego z bardzń "łobryui ptnt- 
kiem jaka 1 eńLi łagodnego i znakomicie oczyszczającego skórę.

lś
O old -u re i powsrecńnis środnk, służy do w

i>ra, Ę $

5 et. &  
ygładzenia i wyde-

O
a
o
y
o

likatnienia skóry na twarzy j rękach, bardz_ dobrze jest P" o.uycm 
się, nasmarować twarz g'-i -oreri m a następuje wyt: 
przez 00 skóra staje t-ię miekkc i bardzo delikatną, i-

wytr:-,e
& i  fet

y
u

JAJ* mNATOW ICZ,
1001 13- 0 3 magister farmacji i chemik sądowy-

Fabryka  we Lwowie. —  F ilia  w Krakowie. Sukionnice N r. 2 0 .
Główne składy w aptekach w Tai"Opcln pp. Ju '.mg^ewinra, w Sta-

6
Ju-

nisławo da S eohsra, w" Podhuj aoh Kai .ykie» izv 
wskisgo, w Przemyślu u p Nahlikz, o_a*. aabyć *n >i 1* 
pierwK >'zędayoh sklepach.

*t'>;u ru-ągo- 
: wszystkich

oooooooaoocpaoaoasasoaoo;



I P o l e e a

m y: taniości i doborowigo towaru
MAGAZYN DAMSKI

we Lwowie, przy ulicy Halickiej l. 4.
_G‘ 2 10-0  6

ilustracje dz e-, M-rja Malczewskie- 
•ś- gr», Konrad Wallenrod Mickie­

wicza, Album G ottgera, t. j. War­
szawa, Polonia. I  uaniks, \ . w- 
dole łez i inne paciorka; ii i j<vn ,- 
biem wiernie w] konane, każda c 
fych seryj w albom opraw na:

Obrazy charaktery styi 
jach narodowych r 

jakr to; Kuligi, Tańcj 
p-rojacL narodnwycL 
hist'  yoznyoh zankój 
w PoJ««e, wyjętyoh 
ona Ordy.

v Ływaay przed kominki, Czapra*: 
ta konie, Lambre^nin, Walki

K*napy, Serwety. PodaszH, Pasy 
do foteli, Dzwonkociągi, Tv« ny do 
strzelb, T<-by myśl wsi fe. Czapki 
Szelki, Tacki pod lampy.

Z akładki do książek, h óikt dc jer- 
w t. Podwiązki, Tacki na bilet>

ręczne francngjae i Derun- 
ie na kanwie nidanej, jawie, 
pa ierowej, srebrnej, 'również 
cją w atłasie, aksamioie i na 
i wykonane, w największym 
ze i po najtańszych cenach.

wizytowe Ramki i hafdkami m 
fotografie, Termometry, 9«az niki 
na kwiaty, Prdnsren Li na igły, ka- 
poiuchy na tytrń, Pularesy z haften 
na cygara, Sakr-wki na pieniądze.

Obrazki świętych, błogosławień­
stwa, Ornaty, Stuły, Antipedja

Widoki, Wzorki malowane, na kan 
wie papierowej do wykończenia pa- 
dorLi n . Wzorki do haftn na kan­
wie, oraz do robót PoaHas i mi- 
niardig, Monoprama.

Ramy
■uki

rzeźbione na naręczniki. n» 
(iknie, na klucze, do zdejmo­

wania obuwia, Poatumcnta na nuty, 
na gazety, do czytania książek, na 
podzegarki, Pustnmenoiki na ambry 
przed lampy lub świecę.

O prawne zaczętą lub skończone po 
siniejaze nafciki na nanw.*, 

srebrnej, jako to: Postumenciki na 
kowertv, na listy, na marki ustowr, 
na karty do grania, uraz w kszWcie 
fotelików na podzegarki.

f T a f t y  z bukieoikami luh „.do- 
- ■ * - oz‘ aii-i na papierowej, jedwa­

bnej lab nioianej kanw dające 
się rastosowaó do albumów, pulare­
sów. na podzegarki, na kalendarze, 
do ram na nareozniki, na suknie! 
na Ł,uc-e.

Pud tfka z hafdkami na kołnieraj 
ki, na nanszety, na, rękaw J . 

rii siarniii, knsryozki Jo robót 
damskich, ca kłębi i, na druty, na 
cygara, kalendarzyki, notyaki | ar i- 
pielniozki, teki z przyrządami do 
pisania, kosz* ścienne

K ordonuis oznelzi Peię, 
Włóc zę berliński

Fuowę, 
, angielską, 

perską, Creólwolin, fioh irkę P. - 
morki metalowe i kryształowe, Zło­
to, srebro i bulion do haftn, Kanwy 
jedwabne, Juta, Java, Brazylijska, 
Hawanna, Panama, Rymowa i inne.

Ł e s k a w e  z a m ó w i e n i a  z a m i e j s c o w e  w y k o n u j ą  s i ę  j a k  n a j s p i e s z n i e j  i  n a j a k n r a t n l e j

^ a u w m i

wyrobu krajowego,
* mianowicie:

P iętse  b ia łe  torczy is fcie  czyste lniane
na mocne prześcieradła, kalesony, nocne 
koszule, a. cajcieńsze na koszule dzienne 
po złr. 14, 15, 16, 18, 19*c0 do 24 zs 
sztukę 80 centimetr. szerokie a metrów 

=  57 łokci polskich długie. 
RĘCZNIKI domowe po cnt. 40, 50 i 60

Półbielona płótna błażewskie 
lniane i  konopne

na prześcieradła kąpielowe, ścireczki, ma 
gielniki, fartuchy, na worki zbo*owe, a 
grube gęste konopie na worki do koni­
czyny, po złr. 7, 7-60, 8, 9, 10, 11 do 
U*fO za sztukę 'O entm. szerokie a 28 

metrów — 47 łokci polskich długie. 
Gotowe magielniki po 8:) cnt. za sztukę. 
Gotowe ściereczki po 25 i 82 cnt. sztuka 
1004 p o le s a  h iu d e l  30—(

ST. MARKIEWICZA
we Lwowie, w Rynka 1 41

M i i i i m a u r
-j* j-soeti e*i$tcn U. Ruflafż

9\t

I l |> (f1** W NP I

C5«f(SIe'ł}łi iłranr^tłlM
»cn

E c d .  lb r . i i i s e n i ,
n   a n it a l ic s  ł » r  m . ,  * s c u l » 4 t .
j l - ***. 8t«et Pcax*ngei*M 5 | 
| r :rbcntt« |1 ifdTi-n; Jrilf j,i |« I
j fe Z it -1 S:,t  : . c , .  i r c - i

f r l f r s - j *  M j i -  i.-r 1< - S  U S r  
~Ir> ŁŚr.f t--&»••!. u.iciftma '! .mmli tłfjrj. 

T i r .  I ! W : - ', .  (,U; t  b i r C c n t r  -II.IT, j-j* ot n.ilt 
S aV?04j>*>n,t

A. MAŃKOWSKI
lw ó w , ni. H alicie 1.17110 miastu;

H a n d e l

Korzeni, Delikatesów, Herbaty
i wszelkich gatunków s t a r y c h  
i zwykłych f*  IJf w pierwszo­
rzędnych gatunkach, po cenach 
najtr 'szych, poleca Szanownej 
Publiczności, ręcząc za sumienny 

towar. loot S ■ 0
C dzień jMhpże drożdże

Na żądanie wydaje specjalne cenniki.

Buhaj
T l T z  bolem lcrsti im nortowany

t r z y l e t n i
zdolny do rozpłodu

na sprzedaż 2 :
w W o 11 c y poczta s ifeal

Do
w Sieminówce kolo Szczerca 
realność, składająca się z domu 
murowanego o dwóch poko 
jach i dwóch kuchniacL, pi­
wnicy, dwie stajnie i stodoły, 
ogrodu owocowego i warzy­
wnego, razem pięć morgów 
Budynki nowe, cala realność 

nowo oparkaniona.
Bliższa wiadomość pod adresą 

N. 216, Sieminówka post rescant 
Szezerzee. u  i

Dobry kołodziej
poszukiwany dla iolwarku Borki do 
nrnikańskie koło Lwowa. 1 9J i-l

F O L W A R K
*/4 mili od kolei, 80 morgów ziemi 
ornej z najlepszemi budynkami i in­
wentarzem lub bez, jest do sprze­
dania. Sprzedaje G. Chmielowski w 
Dulibach poczta Chodorów. 1201 1-2

we Lwowie
nllea PaJlaka S r , 1 7 , obok 

kręconych slupów
poleca własnego wyrobu pewny 

Środek przeciw Soi terów- 
w kapsułkach ehu tycinych. 

C kM  pudelka 2  alr.
oraz

kaisnW elastyczne i  olejem rycynowym, 
1 rybim tranem, 091 9 -' 
z olejBe# ternetyniwym,

H z balsamem tiiatTae.

13 A R A X Y
cnysiej Irwi Niimlti

pochodzenie: Kopaszewo, Lenszow, 
i n#8 Targoszyce, Harta 14 -18 
hodowca owczarni p. Juliusz Sypnie­

wski z Warszawy, 
właściciel owczarni p. Tectil Wasi 

Dwski z Czudca 
są na sprzedaż w zarodowej owczarni

„Pstrągowa41

prowincji «r*z z dcm m i ogrodem 
io sprzedonia, lub do zamiany na inuą 
rilliazej wiadomości udzieli Bronie. I# 

MUiołek w Kulikowie. 1-4

Ol a

III

p o s a d y

reiiriup

Solitera
e  g f o w ą

usuwa pod gwaranoją \ bez 
niibezpiecze «t-»* z f 1/, go­
dziny śro 'ok przeoiwk ( a< - 
literowi, którego dostać mo­
żna w aptece w Inzeraderf 
loło Wicdniz. Także przez 
pocztę. 10fi7 ’.9—20

L r

J.
o. k. nadworay

o p t y k  i  m e c h a n i k
w e  L w o w i e ,  

nilem Karola Ludwika 1. 9, 
róg  uUeg 8gketue*i*h

•ca Szanownej P. T. Publiczności 
oj bogato zaopatrzony i uajwięluzy 

•kład towarów, jako to : 
lary, owikiery rozmaitego fasnua 

z różnorodnemi szkłami od 1 zł.-, 
oząw.łzy i wyi^j 

llomjtki ręczne w oprawie rogowej 
szyidkre*owoj, srebrnej, złotej, z 
perłowej maoioy i k iści słoniowej. 

Lornety teztraln nl 8 złr. i 1 ytej. 
Binokle wojskowe od 16 złe. i wytij. 
Oaiek widzę od 2 złr. i wyżej. 
Teletkopy, perspektywy myśliwskie. 
Mikroskopy, łapy, szkła do czytania, 

kompasy, bumie.
Ba-ometry metalowe (Aneroidy) od 

5 złr. i wyżej
ermometry rozmaite od 80 ct. i wyż. 
lk iholnmetry po złr. 2'6 ), 3 60 i 6. 

Sacharometry po złr 2- 0 i 3*50.
Ara-metry i manometry do kotłów 

parowych.
y miein’c*e, wagi wodne piony, 

'Zólstócke), łan-rag scajgi, calówki (i 
^uchy miernicze.

I Aparaty rotacyjne, maszyny do ele­
ktryzowania, pudła stereoskopowe i 

urazy, metronomy 
llnstrnmenta mechaniczne i geodezyj- 

ne, jmati-matyczne i fizykalne w naj­
miększym wyborze.

Naprawy we wspomnianych 
f.ykułach przyj moje się i oblicza jak 

kjtaniej. 1013 73 0
ggt~ Zai iowienia z prowincji a- 

|sk it in>s się za zali zką odwrotną 
ocztą. Każdy osobiście kupiony alba 

"Ł-przedmiot odmienić mo- 
r Jjpcwiedni w ciąga dni 14.

a e u t i ó f e r ,
orny optyk i m sohanik we 

olioa Kiu-ola Ludwika 1. 9, 
,-ńg ulicy Sykstuskiej.

pcs7ukuje się człowieka w zawodzie 
praktycznie uzdolnionego; udowodnić 
należy dłuższą praktykę w dziale 
sz-cłek i upraw 1 śuyih. Wytrawny 
myśliwy mogący s:ę n. dto wykazać 
dowodami tr skliwegj pielęguowania 
zwierzostanów otrzym-, pierwszeń­
stwo. Świadectwa nie będą zwracane, 
należy więc takowe w odpisach przed­
kładać. 1177 2—3

>U od L Ś ^ i pięlm oś<5
prz*z

e u c h r o -a i i i r -

Proszek damski
Cculeur ie la pean natnreile

fHygienisehes Gresicbtspoudre) 
Dra Klngera i Dra Strasky’ego. 

Heiiigen Geist-Apoihekb,
t^i-n, 1., Ope-ngasse & .

„ E k s p o r t  d o  P a r y ż a  
Biały, różany i blond (creol).

Cena wielkiegi pudełka

Pudr ten uznany przez damy «  Wie 
dnia i Paryża za zn lk, mity. używa się 
już od lat wieln, i nadaje płci pi wierz 
cbowność delikatną, naturalną i mło­
dzieńczą

P a r y ż ,  Bruuhes & Hurd, Rue 
Auber 4, Parfumerie Pillas, Rae Ra-

1185 1—62 
Heiligeugeist-Apotheke,

Z-trziifl ióbr Ostrów, poczta Tarnopol.

dziwił 19.
Wlfcdeó,

Operngasse, Central Dep ic wszyst­
kich lfleków aleopatycznych i bo 
meopatycznycii, tudzież specjalności 
medyc/no-farmaceutycznych fran­
cuskich, wód do nst, proszków i 
past na zęby, naturalnych wód 
mineralnych, pa fumeryj, pomad 
itp. po równych cenach, jak wszę­
dzie. Rozsyłka odwrotną pocztą.

Na zamówienie listowne pod adre­
sem: pan «a .w  A s  I .

w Pstrągowy przez Rzeszów, 
Czudec, oczekiwać będą konie przy- 
bywpjocych aż do btacji kolei Karola 

Ludwika w Sędziszowie.

'm m m w im m m w r
( I I O R O l t Y  l i R W I

ZlA. nA BIAŁEJ GORCZYCY DlDIER 
Z»l»ci ne przei znakomitości lekarskie prz*- 

elw Chorobom żołądka, wątroby, zoiwardztniu, 
litujom, '■omoroidom i roumtłytmobn. Skład 
fłłwnr a p u i Dłdiu, M, M PnU«nnaltr« 
wParyte, w Lwtwl* w apUkaok 22. Mika 
laaaka. m t u iw Ł in  l M Sari.

KAWA wyborn̂ °** “  nowego zhloru.
Po cenach hartownych!

5 klg. Gu atemala. silna . . . zł. 4 '60
Ouba zieli na, wyborna . ( 5
Ceylon rajwyborniejsta . „  6 80
Plant. Ceylon, wyśmienita „  6‘
M nado wysoce szlachetna „ ó 6
Ceylon Perl .  n 6-,-0

f m co  za pobraniem pocztow em  ; gw a­
rantuje się za w yborny imak, alb -wiem 

zsyłam y tylko najlepsze gatunki.

M v \ l  H m  & Co,, H a fflb rg
163 3 -8

N le m t a ją e a  w y s u w a

pieców porcelanowych
we L w ow ie

ulica Akademicka 1 3. 
Wstęp wolny.

L & C. H&rdtmuth.
O w A e n

tak zwany Czarnogórski, z garstki, 
na wystawie wiedeńskiej uzyskanej 
wyprodukowany, — podłużny, biały, 
z cienk* łupiną i pleni,—  do naby­
cia w Kowalowy górn j ; poczta Ry­
glice, 50 kilo Detto po 5 złr 50 ct.

workiem i do.-tawą do stacji kolei 
żelaznej Tuchów. Zamówienia łylk 
do końca Lutego r. b. 1166 8 -

Dr. J. Michniewski.

-adOHM imam

we Lwowie, przy ulicy Słowackiego 1. 2.

— ct.
C e n y  k s  p i e l i  t

Wanna porcelanowa z tuszem i bielizną 1 złr.
„ marmurowa „ .  —  » 9D n
„ cynkowa „ .  —  „ 55 ,
„ metalowa „ .  —  zh. 35 ct

Otwarta o d  6 . ra n o  d o  10. w looaór.
Kąpiele słodowe, żelazne, siarczany mydlane, tudzież h y d r o *  
p a t y e a n e  sporządza się na żądanie. Również dostarcza się 

k ą p i e l  d o  d o m u  1014. 64 -0
Do abonamentu na 10 kąpieli dodaje się dwa bilety wolne

Z n iż e n ie  o e n !
Z powoda przeniesienia w korzystniejsz;. okoli ę mojej fabryki

a w zflę -
s n s ie n i a  o w o s -ó w  b « i  d y m a ,  posjanowjłem wszelki mój wyrób 
zupełnie wyprzedać, i dlatego cenę dla szan. Publiczności,
dnie dla panów kupców znacznie zniżyć; a t o : 
za 1 kilo jabłek obieranych i prasowanych w różnych formach wyra­

bianych, zamiast 8'i ct. tylko 55 ct. 
za 1 kilo wiórów z jabłek zamiast L złr. tylko 80 et. 
za 1 kilo gruszoŁ obieranych i prasowanych zamiast zlr. 1-20 tylko 90 et.
za 1 kilo jabłek w łupach zamiast 40 ct. tylko 25 ct.
za 1 śilo gruszce w łupach zamiast 60 ct. tylko 45 ct.

Zamówienia nad 10 kilo będą dostawiane do dworca kolei żela­
znej w Kołomyi, zaś niżej 10 kila na pocztę w Pistyniu za pobra­
niem poczto? cm nadawane.

H jia s im ie rm  l A t y h t k i
w Pistyniu przez Kołomyję.U48 4 -10

N a g n i o t k i !

*

*
♦
♦

Operuję bez nżycia instrumentu (noża), bez bola i rady­
kalnie. *  O O  złr. zapłacę tema, a którego po operacji 
nagniotki się powtórzą. Na żądanie mogę przedłożyć świa­
dectwa najznakomitszy eh leharzy. 1U5 7—0 __

Mieszkam Chambre Garni trzy korony u pani Kłeczków- ^  
skiej. Zatrzymam się tu od 11., aż do 28. stycznia włącznie. ^  
Operacja zwyczajna nagniotka 1 złr.

Z poważaniem ^
#  4
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SZPRYCOWANIE
Z  ROŚLINY MATICO 

P. GRIKAIILT et Cle. Aptekarzy w Pirytu,
8, a lic a Yńiwine.

Przygatowane 7, liści dnawa rosnącego «  Para, leczy szybka i afahfbnM 
rzarsączkl ajuporczywi • f >jsUrza>e Apiek« Orimnult et Coaj dia i u . 
rzy, Wtórzy ■ ą zwyczj zapisyw* 1 zIsst kopt.wj za pon.ooą klejowa. 
tosc_, przygotowuje pikułkl. " ncji Matieo i jalsomn kopaiwy.

Pigułki te. nu tylko te rawszi skutkują v. jak n. Jkrttsryw człsls al 
wet nie maj i. nieprzyjemnej wqui balsam kopaiwy.

A.*żdy flakonik opatrzoi j  jest podpisem d r i m u a l l  e t  V M B p .

Jdaef Palldakl, operator z Paryża, Boulevard Sebastopol 1.1
4 -

r  4 - 4 4 - 4 " > " » ' 4 4 - 4 '  4 4 4 4 4 - f ?

Apteka „pod św. Leopoldem11 w Wiedniu
Stadt, na roga Planken 1 Splegelgasse

F I L I P A  N E U S T B I N A
z-.lsca P. T. Publiczności szereg s-meoiy wldtyeL ś r o d t tó m le k a n k ln k  i to a le t iw y c t i , które się w e  waayat*
k t c b  s y  p a d k n ch  okazały Hkutecznemi i przyniosły nlsozeaia. — Tysiąoe świadectw mamy na oki,z. — P. T. Publiczność 

ts iras -a się, tylko ta spjcjalnośsi przyj no wać za prawlziwe, które mają taszą firmę.
Neuiteina oouxr2 >ae

P^guUi na czyszczenie k r * i
A w .  E l ż b i e t y

są 1 'kko purgująo, ozy ;rczą krew, a przy len 
są ozłkiem n*esz»o lliwe. Skateczae są szczególnie 
w tł .bcsjiaoh podbrzn. m aa fsbrę, ohoroby pier­
siowe, skórne i oczne, d z'«aięc.» . żobiece. zwal­
czają W d z e ik lj I n t w a r ż ie n le ,  które j st 
nie^aroioą przyctyną większej częśoi chorób. Pi- 
gałiu U jest najauKOmitsz/m i najtańszym 'wy­
robem tego roiizayo. Rulm aawiira.ąoy 8 pndił )k 
i 120 pi,ułek. eosztije 1 tłr. Jelao pj.letko 18 ot 

f.gatz \e, które dla twej skntaczności cietLą 
i m pow zsohną w iętośc-ą, są z aa.czy o ona bardaa 
oniahn u iwi ideotwem prof. r»doy w  im. PlttUL
Pr m ełenoa I Kałde pudełko, na którem niema 
m O S irO g d  I firmy, sApotheku aam hsil. Lr 
opuid i na odwrotnej if-jnie nie ma nasz tgn 
■ueku ochron .ego, ju t f i l s y l l k a i e m ,  któ eg i 
pabiioznośó knpnwan nic pow. .na. Jf i lą ż y  do*  
b t a d o l e  i t h ś  ó, a b y  n ie  d o s t a ć  p r o  
p a ra tn  i ł e g o ,  a a p e tn io  b e is k a te >  
cB u. g> , ta b  a a  w et M K O lllw e g o . Zą la. 
lrzeb« wyraźnie ,Niascein’s E' st- 
b-thpUlej.* N» owitoe i na in- 
strakcj. zażywali* zaopatrzone są Y**
ona obok widocznym podpis m If  j f  "

j * o m a d a  B r o w n a , jelca ■ iajwyb rniej- 
- »  szych środków do f»rjjw«uia i k)ise:wowa- 

n a włoso, przyw-aoa pierwotną barwę włjsn. 
Ge aa wi ,lki go słoika 2 z>r, małeg, słoika l , *

| | ra  OaU m anna f « r b *  n a  w ło s y , 0ał
kiem nieszkodliwi, daje wszelkie odoiouia 

(oza-ne, brnnatne, bljąd) włosom osiwiały a. a zł.
d r d s i e k  d a m s k i  o r je u u i la y ,

ptoi gładkość, delikatnoaó i miękko* 
lub różowy) po ztr. i i po 6J c;.

h M  k i r o • m o i e r / c i a a  K ra w a tk a  na
-*-* iruane zęb.eaie u dzieci ze akutk.em uży- 

waoa z'r. 1 50

B ea tn u o  G lr o m e
odmrożenia. 60 ot.

najlepsza .paojalnośó na

tortu  P r o M t k  n a  ią b |  1 pudełko 
3t ct., 1 puszka szklaiaa 1 złr.

ą lp ł r y i a i  n a  w o io , używany z rwjlepszym 
^  skutkiem n« wolr. 70 ct.
■721 B e n it o ,  jedyny ś-ndek sknteozny aa wy - 

padaaii wlotów, i na zupełne u lunięcie pa- 
prów złr. 1*80.

| 9 ra  F r o m o n t  L ik ie r  r e g e n e r a c y jn y
jest najlepszym środkiem wzmacniającym i 

orzełwująorm. 9 złr.
■ ■ iw o  ń elan late , lepssa i adrowace niż waiel-

kie pr ipąraty ałodore. OL kirowych, rekoa- 
walcsocatjw i ohoryob środek wsmaoniająoy i 
pożywny. Cena 60 ot.

C j r ć m o  d o  Y ie n n e  na szorsJką i kruchą
skórę. 1 »,oik itr. 1-20

t t u iie r  J o a - P r » u l l r n  lapełny snragat 
trann w^trobisnego. Pastylki te leczą skro- 

luly, zastarz.łą syfilu, cierpienra głowy i gru­
czołów, tudziez cierpienia ójz itp. 1 pudełko

I “ J*  si
SC llóii D a d e lle  leoey w najkrótszym oza- 

i . .  wszelki katar pęcherzo wy (tryjier lub upła- 
-*J białe) bez ładaych szkodliwyeh następstw, 
złr. • 6 .

« ¥ Odma fr a a c n ik M  ze soią lub oez soli. 
Butelka 40 ot.

■  h r a  H e id e rw  p r e s i e k  a a  s e b y  36 ot
- ■ ■  i 60 ot.
J U ^ aca lyp tn s, woda uo aat Dra Fabei a dla 

bygisn ozaeg i pielęgnowa .is ust, złr. 120

V ! c t o r la  b U x lr  H y g ie m ą n s  doskoo«<a 
woda na nsta. Flakon złr. 1.

J f  m rg a rH tc-B o u b o n a  aa kaszel, do ct.

jM T cn tb in  wyśmienity środek żołądkowy , um- 
™- sza karcze, i moż* być używany także jako 
tyaktura dn zębów i ust. SO ct._______________

Or e i l io n  przy wszystkich słabościach utznyoh 
jakoto: przytępienie staohu, szum itp. ze 

skutkiem używany. 70 ct.
A k d o i it l i i -Z s h u | in it a  tawet nsjezarniejsz 

Zt qy czyni białemi jak perły. 70 c t _______
■ h r a  F a b o r a  m y d ło  d o  net P u r lta e . ■ w  i.

P o -h o ,  importowane a thin, łagodzi w oka­
mgnienia największą m.grsnf i ból gł->wy.

1 złr.
| | ra  B a y c r a  praw dm i? > P n ioh erL n

jvtt najlepssym środkiem na plamy w.tr,- 
biaae i piegi; nadaje płci barwę rói i lilji. 
nłr. 1*60 i 80 ot.

| f f  im n g io la  b a ls a m  b ra on otry , sku­
te sny śn> lek na pieiggnowanie płJi. złr. 1 ,0.

■ d jtt lcy l* a a t i« ia t ln  na przykre pocenie rąk
i nóg, 50 ct.

M y d ł o  a a ii.y L o w o ,
mydło, dt ct.

najlepsze i najtańsze

jb łik r le r t t  P l g a łk l  d o  z ę b ó w , najlepszy 
sroiek na spróchniałe zęby 5 nt . —  —w

dMj łtykede.
OosUó można v jMu jnjh ajwsa ch ui POLSCJt 1 w A US rRTf.
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Ogłoszenie licytacji
Komitet kośeielay w Bzezereu przeprowadzi w> dniach 

9 ., 1 9 .  i 2 3 .  l u t e g o  b r .  l i c y t a c j e  na repa­
rację kościoła, tudzież reparację i budowę niektórych 
budynków erekcjonaluycli. Cena wywołania 1 8 6 9  
a lr .  Wykaz robót i werunki licytacyjne są w kan- 
celarji parafialnej w Szczerou do przejrzenia. Zaprasza

mających do udziału w li-
1196 1 -3

£ jftorax -C rem «3  cudownie
s kie ubui >by skórne. 80 cl
i iu s t le r a z f l  z nzjlepszl
Szwnjuzrji, izgodzi w 

kaszel i ból pifl-s . -70 ot.

Z komiteta kościelnego
j I f f f .  M  Z a r e m b a ,

przewodnićEącj

jU p ir y t o ,  goóO co  w y,
™  leoa się wszystkim OiwpJ

reu.uatyzau. 70 ut.
| g r o s z e k  f l« Ł le r s k lJ

kaszel i obrypkę.
D o n s d s  Tannlnowal
-2t- ogolaie stateczna ba

Nestla kjuJen^oł-ana ml .-ko szwajcarskie po 46 ct.: Nestla mąka dla dzieci po 90 ct.: Dr* Góllisa pros ek do potrJ 
auaterynowa do nst (foppaj złr( 1 ,o : Dra Pfelf erman_s piata na zęby złr. \ Ab: Poiia pomada rezedowa po złr. '■j i są do dosl 
*-6deaski papier s, —pi-mjmy l i kirtek w puszce blaszane, 46 ct. N jrwegski tran wątrobiany, wielka flaszka td ct. Ninjnhandpal 

nie ręki 50 c'. Winkelmayera Klet.au-Esieni po 90 ct, i Klettenpomade (6  ipachowa) po 6J c.. Rh a min najlepszy śrjdA  na katarę 
spirytus do kadzenia po złr. 1*3) i 80 ct. Ddpilatorium środsk najlepszy na Wytrzebienie włosów po złr. 2*30, i złr. 1 j0. Apteozki 
po ztr. 250 do złr. 18. r ’

i LILIEN
' i n u k l i s b a  1. 8 .

mi m m obU o.
Ołówna wygr. 50,000 zł.

ó ieik skład perfumeryj, mydeł, p  ad itp. najpierwgzyoh firm par/zkich. — Herbata prawdziwie roas/.ska po złr.
wszelkich możebnyjh lnitrnineatów do użytku lekarskiego, jaki o : klistyr, wstrzyzawek, baudaży itp. jak najtau.ij. Wielki siłtdszd 
tranr° '',t11 ma^Cv ftr̂ ykałów toaletowych. — Zaleoa P. T. Pattnczuośó medykameuta w formie oukrowej, jakot i: chininę, kopa wę, ęrol
ran wątrobiany, bromka , jodkali. rabarbar, dwuwęglan sody, magnezję itp. po najtańszych oeaaoh. —'Najznakomitsze splojalności I 

iranouski ij, angielsaiaj, amerykańskiej, niemieckiej, azwajoarsAiej i auatrjaokiej są u nas i aasze na składzie.
Rozsyłamy aluo *a gotówką, albo za przekazem poe towym, i od niorjom ryczałtowym dajemy 
okłady we Lwuwie u : J .  B o u e r a  aptekarza^ Z .  A t u O k e r a  aptekarza.

znaczne rabaty. Cenniki

miejszą wygraną w swosie 100 zł. 
kh ciągnieniach wygranych. Drugie 
si. Sprzedajemy te obligacje podług 
spłatę w miesięzzuych ratach po 

IrzecUjemy także wezjstkie listy za- 
ji, janoteż akcje, po najrzetelniejszych 

z prowincji wykonujemy bezzwło* 
11* 1062 24—0

Ml
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